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DWORZEC - TAK, A CO Z PRZEJŚCIEM I PERONAMI? STR. 2

strona 9

Gdy chciała przeprowadzić aborcję, bo lekarze zdiagnozowali wadę płodu, skierowano 
ją na oddział psychiatryczny. Potem trafiła do Oleśnicy - tu dokonano aborcji. Proliferzy 
uważają, że to było zabójstwo i żądają ustąpienia wicedyrektor szpitala. Gdyby Felek się 
urodził, czekało by go życie pod respiratorem... | STR. 3
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MIASTO W SKRÓCIE
Poziomkową wyrównać
„Mieszkańcy ulicy Poziomko-
wej na Ratajach zwracają się z 
prośbą o wyrównanie wgłębień 
w nawierzchni, które pojawiły 
się po pracach budowlanych. 
Utrudnia to poruszanie się i 
funkcjonowanie mieszkańcom 
tej ulicy” - napisał w interpelacji 
radny Jacek Malczewski z klubu 
Horbacza.

Panie, brońcie się same
Burmistrz zlecił w trybie pozakon-
kursowym Dosanowi Oleśnica 
przeprowadzenie kolejnego bez-
płatnego kursu samoobrony dla 
kobiet. Potrwa on od 15 kwietnia 
do 17 czerwca. Dotacja wynie-
sie 9.000 złotych. 1.800 zł to 
wynajem hali, 3.500 zł - koszulki 
treningowe z logo miasta, 500 
zł - koszty paliwa na dojazdy, 700 
zł - dyplomy, plakaty, a 2.500 zł - 
wynagrodzenia instruktorów.

Czy z pięknego dworca wejdzie-
my do obskurnego przejścia?

Trwają intensywne prace na 
dworcu PKP. - Wszystko przebiega 
zgodnie z planem - mówi wicebur-
mistrz Edyta Małys-Niczypor, któ-
ra systematycznie bierze udział w 
tzw. radach budowy z wykonawcą.

Na dworcu rozbierana jest wiata 
nad peronem pierwszym. Trwają 

prace na elewacji od strony połu-
dniowej i zachodniej. Wstawiono 
już dużą część stolarki okiennej.

Czytelnicy pytają nas często, czy 
w ramach remontu dworca  zostaną 
też odnowione przejścia pod pero-
nami? I czy przewidziana jest win-
da dla niepełnosprawnych (wózków, 
rowerów)? Znamy już odpowiedź.

- Remont dworca nie przewiduje 
przebudowy stacji w Oleśnicy. Mo-

dernizacja wraz z budową windy 
i przebudową przejścia podziem-
nego będzie możliwa przy okazji 
realizacji inwestycji na linii kole-
jowej Wrocław- Oleśnica. Projekt 
planowany jest do realizacji jak 
tylko będzie miał zapewnione fi-
nansowanie - wyjaśnia Marta Pa-
biańska, rzecznik prasowa PKP 
Polskie Linie Kolejowe S.A.

(ror)

A co z przejściem?

Tu zostanie po staremu?...

Zdaniem radnego w szkołach 
„przestępczość narkotykowa 
funkcjonuje bez większych prze-
szkód”.

Piotr Pawłowski z klubu Hor-
bacza na sesji podczas debaty o 
bezpieczeństwie, na kanwie wystą-
pienia komendanta policji, zgłosił 
wniosek o zdecydowane zwięk-
szenie patroli policyjnych z psami 
przeszkolonymi do odnajdywania 
narkotyków. Radnemu chodziło o 
wizyty w szkołach, w których - jak 

powiedział - „przestępczość narko-
tykowa funkcjonuje bez większych 
przeszkód”.

- Przekażę pana sugestię dy-
rektorom szkół podstawowych, 
dla których miasto jest organem 
prowadzącym, aby wystąpili do 
komendanta KKP w Oleśnicy o 
zdecydowane zwiększenie patroli 
policyjnych z psami przeszkolo-
nymi do odnajdywania narkoty-
ków - odpowiada rajcy Grażyna 
Dłubakowska, dyrektor Zespołu 
Oświaty Samorządowej.� (ror)

Narkotyki w szkołach

Są też inni darczyńcy szpitala.

- Są firmy, z którymi współpra-
cujemy, firmy farmaceutyczne, 
firmy, które produkują sprzęt i 
dostarczają sprzęt medyczny. Du-
żym darczyńcą dla nas jest firma 
Bodzio, która przekazuje całkowi-
cie nieodpłatnie lub z dużymi upu-
stami wyposażenie, jeżeli chodzi o 

meble. Ostatnio właśnie dostali-
śmy z firmy Bodzio wyposażenie 
poradni diabetologicznej i wypo-
sażenie sali na OIOM. Jesteśmy 
bardzo wdzięczni, przy okazji pra-
gnę im podziękować - powiedzia-
ła na sesji Rady Miasta Agnieszka 
Cholewińska, dyrektor Powiato-
wego Zespołu Szpitali.

(ror) 

Tyle dzieci urodziło się w roku 2024 w szpitalu w Oleśnicy.
To oznacza, że codziennie rodzi się średnio 4 dzieci.

1.600
LICZBA TYGODNIA

Bodzio wciąż pomaga

To precedens czy może norma?

„Czy kiedykolwiek przepro-
wadzona termomodernizacja w 
placówkach oświatowych (szkoły, 
przedszkola) prowadzonych przez 
miasto Oleśnica odbywała się w 
czasie trwania roku szkolnego? Je-
śli tak, to czy którakolwiek z ww. 
placówek była przenoszona do in-
nych pomieszczeń, aby móc konty-
nuować swoją działalność oświato-

wą?” - takie pytanie na piśmie do 
burmistrza złożyła radna Beata 
Krzesińska (Oleśnica Razem).

To pytanie na kanwie sporu o 
przeniesienie na czas termomoder-
nizacja obiektu Przedszkola nr 2 
do pomieszczeń w Centrum Usług 
Społecznych, które zajmowało do-
tąd Przedszkole Zielone Ogrody. 
To ostatnie musi się wyprowadzić 
i szukać nowej siedziby.

(ror)

Ktoś się już przenosił?

Zmiany już są widoczne

Na razie nie, ale kto wie...

Który tekst z 1-kwietniowego wydania „Panoramy 
Oleśnickiej” był primaaprilisowym żartem? Niestety, 

wcale nie ten o tym, że Aida (ROM) wychodzi z pro-
dukcją z Oleśnicy. 

Żartem była informacja o tym, że na obrzeżach 
miasta swoją restaurację postawi Pizza Hut. Ale sko-
ro mamy już McDonaldsa, KFC i Popeysa, to może za 
jakiś czas okaże się, że po prostu antycypowaliśmy...

(ror)

Pizza Hut nie wejdzie

Wraca temat gołębi w mieście. 
Radny ma na nie dwa sposoby...

Jedni je kochają i mówią, że two-
rzą miejski koloryt. I podkreślają, 
że w dobie, kiedy ptaków w ogóle 
jest coraz mniej, nie należy z żad-
nym gatunkiem walczyć. Drudzy 
mówią o brudzie, odchodach, 
szczurach i chorobach. W „Pano-
ramie” o tym niekończącym się 
sporze już kilkakrotnie pisaliśmy. 

A teraz temat powrócił. 

Piotr Pawłowski złożył inter-
pelację dotyczącą utrzymania 
czystości na ulicy Mikołaja Reja 
w okolicach budynku Oleśnickiej 
Biblioteki Publicznej i zabudowań 
po drugiej stronie ulicy (nr 7, 8 i 
następne). 

- Problem dotyczy znacząco 
dużej ilości gołębi, które stanowią 
poważny kłopot dla mieszkańców 
i przedsiębiorców mających na tym 
terenie swoje miejsca pracy. Sygna-
lizowali mi nieustające zmagania 

z zanieczyszczeniami ptasimi od-
chodami: okien, balkonów, chod-
ników, samochodów etc. Chodnik 
przy bibliotece wygląda okropnie 
- mówi radny.

I ma dwie propozycje na pora-
dzenie sobie z tym problemem.

- Wprowadzić do Miejskiego Pro-
gramu Utrzymania Czystości zapis 
zabraniający dokarmiania przez 
mieszkańców dzikich ptaków i 
egzekwowanie tego prawa miej-
scowego. Gołębie nie potrzebują 
dokarmiania, ponieważ doskonale 
radzą sobie w naturze. Podawa-
nie im pokarmu przez mieszkań-
ców prowadzi do nienaturalnego 
zwiększenia populacji tych pta-
ków, ale także szczurów, bo one na 
tym chętnie korzystają. Gołębie i 
szczury bywają nosicielami bardzo 
poważnych chorób - mówi radny. 

A pomysł drugi?
- Problem gołębi dotyczy nie 

tylko ulicy Reja, ale też innych 
miejsc, jak np. oleśnickiego Rynku. 
Prostym sposobem na pozbycie się 
tego uciążliwego problemu może 
być - sprawdzony przeze mnie spo-
sób - ustawienie na szczycie dachu 
figury/rzeźby drapieżnego ptaka z 
rozpostartymi skrzydłami. Metoda 
bardzo tania tudzież bardzo sku-
teczna - poleca Pawłowski. � (ror)

Kiedyś puszczą z dymem swoje 
mieszkania...

Mieszkańcy są zaniepokojeni 
częstymi libacjami alkoholo-
wymi w obiekcie przy Ludwi-
kowskiej 22a. To tzw. Orka II, 
w której są miejskie mieszkania 
socjalne. 

Niedawno impreza przeniosła 
się na zewnątrz, a jej uczestnicy 
rozpalili duże ognisko, przy któ-

rym głośno biesiadowali do póź-
nych godzin nocnych. 

- Ponieważ robi się coraz cieplej, 
sytuacja taka może się powtarzać, 
co jest bardzo uciążliwe i niebez-
pieczne dla zamieszkujących w po-
bliskich domach mieszkańców na-
szego miasta. Proszą oni o częstsze 
patrole i interwencję służb w tym 
miejscu - mówi radny PiS Wojciech 
Bartnik, który złożył w tej sprawie 
interpelację do burmistrza.� (ror)

Płonie ognisko  
i szumi Orka Strach na gołębie

Czy ten sztuczny ptaszek pomoże?
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- Chciałam jeszcze powiedzieć, 
bo tak mi się przypomniało od-
nośnie tej opinii, że w naszym 
szpitalu to tylko się dzieją złe rze-
czy. Chciałam powiedzieć, że w 
naszym szpitalu urodziło się 1600 
dzieci w zeszłym roku. Bardzo 
jest też dużo trudnych sytuacji i 
naprawdę robi się dużo dobrych 
rzeczy - powiedziała na sesji Rady 
Miasta Agnieszka Cholewińska, 
dyrektorka Powiatowego Zespołu 
Szpitali. 

Niestety, takie pozytywne i bu-
dujące informacje nie przebijają się 
poza lokalną bańkę. I co prawda o 
szpitalu w Oleśnicy znów jest gło-
śno w całej Polsce, ale bynajmniej 
nie z powodu urodzeń...

Szokująca historia
„Planowała aborcję, skierowano 

ją na oddział psychiatryczny” - to 
tytuł z Onetu. „Szokująca historia 
z Łodzi. Chciała aborcji, zamknęli 
ją na oddziale psychiatrycznym” 
- donosi RMF FM. „Kontrowersje 
wokół odmowy aborcji w CKD” 
informowało portal TuŁodź. „Ani-
ta: Zamknęli mnie na oddziale 
psychiatrycznym. Miałam urodzić 
chore dziecko i oddać je do badań” 
- napisała wyborcza.pl.

„Anita i Maciej mieszkają w 
ok. 17-tysięcznej miejscowości. Są 
małżeństwem, mają trzyletniego 
synka. Nie planowali drugiego 
dziecka. Oddali wszystkie rzeczy 
po Krzysiu. Ale na widok dwóch 
kresek na teście skakali z radości” - 
tak zaczyna się ta historia, opisana 
na wyborcza.pl.

Ale potem już tak radośnie nie 
było... 

Pani Anita na późnym etapie 
ciąży dowiedziała się o poważnych 
wadach płodu. Wcześniej lekarze 
w Centralnym Szpitalu Klinicz-
nym Uniwersytetu Medycznego 
w Łodzi informowali ją jedynie o 
„lekkiej postaci wrodzonej łamli-
wości kości i łagodnym przebiegu 
choroby”. Zdaniem małżeństwa 
kobieta była wprowadzana w błąd 
przez lekarzy na temat stanu swo-
jej ciąży. Część lekarzy twierdziła, 
że wada jest poważna, inni utrzy-
mywali, że rokowania są niejasne i 
więcej będzie wiadomo dopiero po 
narodzinach.

Wyborcza napisała, że „kiedy 
małżonkowie poznali prawdziwy 
obraz sytuacji zaczęli rozważać, 
czy nie lepiej byłoby «oszczędzić 
dziecku cierpienia, nie wydając go 
na świat». Felka czekało życie w 
bólu, w pozycji leżącej, pod respi-
ratorami. Martwili się też o swego 
trzyletniego syna Krzysia, który 
stał się «ofiarą tej sytuacji»”.   

Ostatecznie kobieta zdecydowa-
ła się na aborcję. Ale szpital miał 
odrzucić jej wniosek o „udziele-
nie gwarantowanego świadczenia 
opieki zdrowotnej w postaci prze-
rwania ciąży z uwagi na występo-
wanie zagrożenia dla jej zdrowia 
fizycznego i psychicznego”. 

A kiedy pani Anita miała popro-
sić o konsultację z psychologiem,  
skierowano ją na oddział psychia-

tryczny. Potem dowiedziała się, 
że musi zostać na Oddziale Dia-
gnostyczno-Obserwacyjnym i 
nie pozwolili jej wypisać się na 
własne żądanie. Kobieta spędzi-
ła w izolatce trzy dni. Decyzję o 
hospitalizacji podjęto ze wzglę-
du na „pogarszający się stan 
psychiczny pacjentki”.

- Czułam się jak inkubator. 
Zamknęli mnie w izolatce, w 
pomieszczeniu dwa metry na 
dwa. Zabrali mi kable, sznurek 
od szlafroka, przecięli gumki w 
ubraniach - opowiadała Wybor-
czej pani Anita.

Po powrocie z oddziału psy-
chiatrycznego trwały kolejne 
konsylia i badania. Jak podaje 
Onet, „mimo iż konsylium psy-
chiatryczne uznało, że istnieją 
przesłanki do terminacji ciąży, 
kobieta nadal napotykała na 
opór”.

Jaki był finał? Dzięki interwen-
cji organizacji kobiecych udało 
się ją wypisać. Kobieta zdecydo-
wała się na wyjazd do Oleśnicy 
- w naszym szpitalu przeprowa-
dzono zabieg przerwania ciąży 
poprzez podanie zastrzyku do-
sercowego zatrzymującego akcję 
serca płód.

Gizela Jagielska, wicedyrektor 
PZSz w Oleśnicy, tak skomento-
wał powyższa historię dla Gazety 
Wyborczej: 

„Znowu kolejna wielka sprawa 
wypłynęła, a propos niewykona-
nia aborcji, która oczywiście skoń-
czyła się tym, że my z zespołem 
oczywiście ją wykonaliśmy. No 
nie, oczywiście, że tak nie powin-
no być. Oczywiście, że uważam, że 
postępowanie niektórych moich 
koleżanek i kolegów jest nieetycz-
ne. I oczywiście, że jako lekarce jest 
mi wstyd za te rzeczy, które mają 
miejsce i jest mi bardzo wstyd za 
to, co się wydarzyło, bo nie wiem, 
jak opisać słowami tą sytuację. 
Kiedy pacjentkę, która potrzebuje 
pomocy, która ma wskazanie do 
aborcji, zamyka się dla jej dobra w 
oddziale psychiatrycznym. A naj-
bardziej bolące jest to, że to nie jest 
pierwsza pacjentka, która przyje-
chała do nas na konsultację i która 
miała za sobą taki pobyt właśnie 
przymusowy w szpitalu psychia-
trycznym i która została wypisana 
z epikryzą pod tytułem wypisana 
w stanie optymalnej poprawy”.

Szokujące działanie
Zupełnie inaczej widzą i ocenia-

ją tę historię proliferzy. Głos, jak 
zawsze w sprawie szpitala w Ole-
śnicy, zabrała Fundacja Pro-Prawo 
do Życia. Jej teksty są masowo po-
wielane na portalu X przez tzw. 
obrońców życia i część znanych 
blogerów, a nawet dziennikarzy, 
związanych z szeroko rozumianą 
prawicą. Nasz szpital jest przez 
nich odmieniany przez wszystkie 
przypadki w bardzo krytycznym 
tonie...

Proliferzy z Fundacji Pro-Pra-
wo do Życia tak widzą powyższą 
historię:

„Wedle informacji medialnych, 
u Felka podejrzewano wrodzo-
ną łamliwość kości. Jego mama 
trafiła do szpitala w Łodzi, gdzie 
chciano zakończyć ciążę, ale nie 
chciano zabijać Felka. Planowa-
no wykonać cesarskie cięcie (w 
tej sytuacji ta metoda byłaby naj-
lepsza zarówno dla mamy jak i 
dla dziecka), a następnie udzielić 
Felkowi i jego mamie pomocy w 
postaci specjalistycznego leczenia 
pediatrycznego i terapii pourodze-
niowej. Jednak za namową akty-
wistów aborcyjnych mama Felka 
pojechała do Oleśnicy - najwięk-
szego w Polsce ośrodka aborcyj-
nego. Tam w 37-tygodniu ciąży (9. 
miesiąc) gotowemu już do porodu 
Felkowi wbito w serce igłę i zabito 
go zastrzykiem z chlorku potasu. 
Wedle relacji Gazety Wyborczej, do-
konała tego osobiście wicedyrek-
tor szpitala Gizela Jagielska, która 
w przeszłości publicznie chwaliła 
się robieniem takich zastrzyków w 
serca dzieci”.

Fundacja przytacza też oświad-
czenie, które wydał prof. Piotr 
Sieroszewski, kierownik gine-
kologii szpitala w Łodzi i prezes 
Polskiego Towarzystwa Gineko-
logów i Położników.

Napisał on: „W trakcie kolejne-
go konsylium Pani Anita wręczyła 
nam pismo napisane przez adwo-
kata fundacji Federa z żądaniem 
„indukcji asystolii płodu” (czyli 
zabicia dziecka zdolnego do życia 
poprzez wbicie igły do jego serca 
z podaniem chlorku potasu). Za-
proponowaliśmy natychmiastowe 
rozwiązanie przez cięcie cesarskie 
(ze względu na zły stan psychicz-
ny Pani Anity) w znieczuleniu 
ogólnym z objęciem dziecka wy-
sokospecjalistycznym leczeniem 
pediatrycznym. Oznacza to, że za-
proponowaliśmy Pani Anicie nie-
zwłoczne zakończenie ciąży, co nie 
jest jednoznaczne z uśmierceniem 
płodu zdolnego do życia. Postę-
powaliśmy zgodnie z obowiązu-
jącym prawem, które nie zezwala 
na uśmiercanie płodu w trzecim 
trymestrze ciąży (tym bardziej, 
że mieliśmy do czynienia z dziec-

kiem zdolnym do życia). Nasza 
decyzja nie była podyktowana 
subiektywnymi przekonaniami 
personelu medycznego czy też 
uprzedzeniami do kobiet, lecz 
obiektywną sytuacją prawną a 
przede wszystkim możliwością 
sprawdzonej i stosowanej tera-
pii po urodzeniowej.”

Dodajmy, że aktywistki chcą 
odwołania prof. Sieroszewskie-
go. Bo nawet, jak podaje wybor-
cza.pl, „ruch pro-life przyznaje: 
Doświadczyła znieczulicy le-
karskiej”.

W filmie umieszczonym w 
mediach społecznościowych 
lekarka tak odniosła się do 
tych zarzutów:

„Zastanawiacie się, jak to się 
stało, że w Oleśnicy wykona-
liśmy aborcję w 37. tygodniu? 
Przede wszystkim wyjaśnijmy 
sobie różnicę, czym jest abor-

cja, a czym jest zakończenie ciąży 
z powodów medycznych. Aborcja 
to procedura medyczna, w której 
do 22. tygodnia ciąży wywołu-
jemy poronienie. Natomiast w 
ciąży powyżej 22. tygodnia na-
sze działanie polega na tym, aby 
zakończyć ciążę i doprowadzić ją 
do urodzenia martwego. I to jest 
zasadnicza różnica. Jeżeli mamy 
wskazania medyczne do aborcji, 
to wtedy nasze działania po 22. 
tygodniu polegają na indukcji 
płodu lub wykonania cięcia ce-
sarskiego, ale efektem naszego 
działania jest poród żywego no-
worodka. A pacjentka powinna 
otrzymać informacje, że możliwe 
jest podanie chlorku potasu w 
procesie aborcji. Dlatego że jako 
lekarze powinniśmy powiedzieć 
o wszystkich możliwych sposo-
bach danej procedury medycznej, 
a nie tylko tych, które my osobi-
ście uważamy za etyczne, czy za-
sadne. Każda pacjentka, która się 
do nas zgłasza, ma przedstawione 
wszystkie możliwości wykonania 
aborcji. I powiem wam z ręką na 
sercu, że nie było żadnej po 22. 
tygodniu, która chciałaby, żeby ta 
procedura odbyła się bez podania 
chlorku potasu. Dlaczego? Myślę, 
że powinniście zapytać te kobie-
ty. I wydaje mi się, że nikt z nas 
nie ma prawa oceniać, dlaczego 
to zrobiły. I dlaczego takie były 
ich decyzje. Nigdy nie będziesz 
wiedzieć, co zrobiłabyś w ich sy-
tuacji, dopóki w takiej sytuacji się 
nie znajdziesz. Decyzje o aborcji 
w drugim i trzecim trymestrze 
zwykle nie przychodzą kobietom 
łatwo. Najczęściej w tle jest po-
ważna wada rozwojowa płodu, 
nieprawidłowość genetyczna, czy 
zdarzenie, wskutek którego ist-
nieje duże prawdopodobieństwo 
urodzenia dziecka z poważnymi 
chorobami. Pacjentki, które spo-
tykam w takiej właśnie sytuacji, 
to najczęściej kobiety, które tej 
ciąży bardzo chciały. Nie każdy z 
nas ma w sobie tyle siły, zasobów 
zarówno finansowych, jak i emo-
cjonalnych, żeby świadomie pod-
jąć decyzję o wychowaniu takiego 

dziecka. Nie każda z tych kobiet 
chce widzieć okołoporodową 
śmierć noworodka. Ja nie wyma-
gam od nich tego heroizmu i będę 
robić wszystko, aby do tego hero-
izmu zmuszane nie były”. 

Ta wypowiedź wywołała gorą-
cą dyskusję na forum olesnica24.
com. Dodajmy, że Pro-Prawo do 
Życia napisało też:

„Miejscy urzędnicy z oleśnic-
kiego ratusza, działając w poro-
zumieniu z policją i prokuraturą, 
usiłują uniemożliwić Fundacji 
działanie poprzez rozwiązywanie 
legalnych zgromadzeń, konfiska-
tę bannerów przedstawiających 
prawdę o aborcji i nakładanie na 
Fundację ogromnych kar finanso-
wych (tylko w zeszłym roku Fun-
dację Pro-Prawo do Życia zmu-
szono do zapłaty ponad 66.000 zł 
kar za obecność prawdy o aborcji 
pod szpitalem w Oleśnicy). Pomi-
mo tych prześladowań, represji i 
terroru, Fundacja będzie organi-
zować kolejne działania, zarów-
no pod szpitalem w Oleśnicy, jak 
również w innych miejscach w 
Polsce (...).

Fundacja Pro-Prawo do Życia 
przygotowała również petycję „o 
pociągnięcie do odpowiedzial-
ności karnej i zawodowej Gizeli 
Jagielskiej”.

W petycji apeluje do prokura-
tury o natychmiastowe wszczęcie 
śledztwa w tej sprawie, do Naczel-
nej Izby Lekarskiej o odebranie 
prawa do wykonywania zawodu 
lekarza Gizeli Jagielskiej, a do dy-
rektor PZSz w Oleśnicy o zwolnie-
nie Gizeli Jagielskiej z zajmowanej 
funkcji.

Podpisy pod petycją są zbierane 
w Internecie, mają także być  zbie-
rane na ulicach Oleśnicy.

Roman Rybak

MIASTO W SKRÓCIE
Niemcy w ratuszu

Burmistrz był gospodarzem 
spotkania z uczniami z I LO w 
Oleśnicy oraz partnerskiego 
miasta Warendorf, którzy przy-
jechali z rewizytą. W sali Rady 
Miasta zasiadło 14 uczniów 
z klas drugich I LO z dyrektor 
Marzeną Helińską i koordy-
natorami wymiany Anettą 
Grzesik-Robak i Ewą Lubońską 
oraz 11 uczniów z Niemiec. 
Adam Horbacz wyraził radość 
z faktu, że oleśniccy uczniowie 
biorą udział w takich projektach 
i że możemy gościć uczniów 
z Niemiec. Były też drobne 
upominki.

CZY FELEK MÓGŁ ŻYĆ?
I CO TO BY BYŁO ZA ŻYCIE?
O szpitalu w Oleśnicy znów jest głośno w całej Polsce. 

Kadr z wideo Gizeli Jagielskiej
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Szpital zatrudnia prawie 700 
osób. Pracują w obiektach, któ-
re od lat wymagają komplekso-
wych remontów. 

W Powiatowym Zespole Szpi-
tali jest zatrudnionych prawie 
700 osób, z czego około 250 osób 
na umowach cywilnoprawnych, 
czyli tzw. kontraktach. Obejmują 
one głównie personel lekarski, 
częściowo pielęgniarki, położne i 
ratowników medycznych. 

- Decyzje co do formy zatrud-
nienia głównie są po stronie pra-
cowników. To oni decydują, jaka 
forma im najbardziej odpowiada 
- mówi dyrektor PZSz Agnieszka 
Cholewińska. 

Pracują w obiektach, które od 
lat wymagają kompleksowych re-
montów. 

- Potrzebne są bardzo duże 
środki na to, żeby odbudować 
infrastrukturę szpitala. Tak na-
prawdę przez te 50 lat inwestycje 
dotyczyły tylko wybranych ele-
mentów. Wszystkie instalacje nie 
były wymieniane. Szpital jeden i 
drugi potrzebują gruntownej mo-
dernizacji, dostosowania do obec-
nie obowiązujących wymogów. W 
zasadzie każdy oddział wymaga 
modernizacji i w Oleśnicy, i w Sy-
cowie. Każdy z obszarów wyma-
ga remontów, nakładów. Mamy 
plany, żeby przy okazji realizacji 
bloku operacyjnego zrealizować 
inne cele, ale wciąż rozważamy 
różne warianty. Staramy się w 
miarę możliwości aplikować tam, 
gdzie szanse pozyskania środków 
są. Szpital, niestety, sam nie jest 
w stanie tych inwestycji sfinan-
sować. Przez ostatnie dwa lata 
zakończyliśmy rok wynikiem do-
datnim, ale to jest kwestia 3-4 mi-
lionów złotych na plusie, więc to 
nie są pieniądze, które mogą tutaj 
rozwiązać sytuacje. To są pienią-
dze, które pozwalają na odtwarza-
nie sprzętu medycznego głównie, 
bo to jest clou  bezpieczeństwa 
pacjenta. Natomiast inwestycje to 

np. jedno skrzydło 5 - 7 milionów 
złotych razy 10, plus blok opera-
cyjny [42 mln zł - red.], tak że to 
są potężne pieniądze - tłumaczy 
dyrektorka.

W szpitalu w Oleśnicy jest rów-
nież nocna i świąteczna opieka, 
którą od 2024 roku do roku 2028 
prowadzi firma OPC z Krakowa. 
Wygrała ona konkurs na udziela-
nie świadczeń zdrowotnych. Jest 
podwykonawcą w zakresie perso-
nelu lekarskiego i pielęgniarskiego 
i sama rekrutuje pracowników - to 
nie są pracownicy szpitala. Liczba 
osób zatrudnionych jest bardzo 
duża, ponieważ rotacja persone-
lu jest spora. A OPC realizuje te 
usługi również w wielu szpitalach 
wrocławskich.

Czy obsada jest w tym zakresie 
wystarczająca? - Jest zgodna z wy-
mogami NFZ, czyli w dni powsze-
dnie i święta w Oleśnicy są dwa 
zespoły, jeden realizuje świadcze-
nia na miejscu, drugi obsługuje 
wyjazdy. Czasami ta obsada jest 
większa. Natomiast w Sycowie jest 
jeden zespół pielęgniarka, lekarz 
w dni wolne i święta - odpowiada 
Agnieszka Cholewińska. 

Czy można byłoby zwiększyć 
obsadę do dwóch lekarzy? - To za-

leży. Są okresy, kiedy pacjentów 
jest więcej, są, kiedy pacjentów jest 
mniej. Musimy trzymać się tego, 
jak mamy sformułowany kontrakt 
z NFZ, ponieważ jeżeli będziemy 
zwiększać obsadę, to dopłacać 
będziemy z własnych pieniędzy, 
a na to nas nie stać, szczerze mó-
wiąc - wyjaśnia dyrektor. 

Od kilkunastu lat obowiązuje 
też umowa z Polsko-Amerykań-
skimi Klinikami Serca w zakresie 
tomografii i rezonansu. To roczny 
koszt rzędu 1,8 mln złotych. Czy 
tych usług nie mógłby przejąć 
szpital?

- Tych badań robi się naprawdę 
dużo. Teraz tomografia jest w nie-
których rodzajach chorób standar-
dem, również rezonans magne-
tyczny. Można rozważać kwestię 
przejęcia tego przez szpital, ale 
musimy się liczyć z tym, że tomo-
graf to jest 2-3 miliony złotych, a 
rezonans to kwestia 4-5 milionów 
złotych. Do tego dochodzi organi-
zacja obsady radiologicznej, co jest 
też bardzo dużym wyzwaniem w 
dzisiejszych czasach, bo tak na-
prawdę większość szpitali pracuje 
na zasadzie teleradiologii - opisy 
są wykonywane przez radiolo-
gów, którzy nie są fizycznie na 
miejscu w szpitalu. Dzisiaj mamy 
na razie za dużo rzeczy do zała-
twienia, żeby rozważać kwestie 
realizacji tomografii, rezonansu 
samodzielnie - wyjaśnia Chole-
wińska.

Zewnętrzne usługi to także 
kancelaria prawna wybrana w 
drodze przetargu. Szpital nie ma 
etatowego prawnika. Koszt kance-
larii to 150 tysięcy złotych rocznie.

I wreszcie firma zewnętrzna 
zajmuje się też cateringiem. 

- W wyniku przetargu zmie-
niliśmy dostawcę z dużej spółki 
Niro na małą firmę rodzinną z 
Wrocławia i z tego, co słyszę, są 
pozytywne opinie odnośnie jako-
ści tego jedzenia - mówi szefowa 
szpitali.

(ror)

700 w starym otoczeniu

Agnieszka Cholewińska

Radny uważa, że potrzebna jest 
nowa stacja rowerowa.

Od ubiegłego tygodnia można 
znowu wypożyczać 58 rowerów na 
10 stacjach. To Wrocławska - bank, 
Rynek - ratusz, MOKiS, Oleśnicka 
Biblioteka Publiczna, II LO, stawy/
Atol, SP8 - parking, Wileńska - 
Krzywa, przy kościele na Ludwi-
kowskiej naprzeciwko przychodni 
zdrowia, na skrzyżowaniu ulic 
Owocowej i Wielkopolnej. Ceny sa 
bez zmian. System pobierze z na-
szego konta kwotę adekwatną do 
przejechanego czasu, przy czym 
pierwsze 20 minut jest za darmo. 
Za każdą kolejną minutę zapłaci-

my 5 groszy, czyli 3 złote za godzi-
nę. Przed skorzystaniem z systemu 
trzeba załadować konto na kwotę 
10 zł.

Rafał Zahorski, radny Oleśnica 
dla Was, proponuje, aby powstała 
stację zlokalizowana w okolicach 
ulic Europejskiej, Żytniej,  Grycza-
nej, w celu skomunikowania Lucie-
nia z resztą miasta. 

- Umiejscowienie stacji rowero-
wej na terenie Lucienia umożliwi 
pełne wykorzystanie infrastruktu-
ry drogowej w tym rejonie, która w 
ostatnich latach została dostosowa-
na do potrzeb mieszkańców (nowe 
drogi, ciągi pieszo-jezdne) - mówi 
Rafał Zahorski. � (ror)

Stacja Lucień

Gdzie są dziury? Na Wrocław-
skiej. To droga powiatowa.

O interwencję w Zarządzie Dróg 
Powiatowych zawnioskował do 
burmistrza Grzegorz Żyła. Rad-

ny z klubu Horbacza podał, że na 
ulicy Wrocławskiej konieczna jest 
naprawa drogi powiatowej, na od-
cinku budynków mieszkalnych 
przy skrzyżowaniu z Łąkową i 
Mikołajczyka. 

- Istniejące uszkodzenie w na-
wierzchni powoduje, że przejeż-
dżające samochody wywołują 
tąpnięcia rezonujące w kierunku 
budynków, co może być przyczy-
ną istniejących pęknięć w ścianach 
budynków mieszkalnych - mówi 
rajca.

(ror)

Tąpnięcia rezonujące

Grzegorz Żyła interpeluje w sprawie zabezpieczenia chodnika na 
ulicy Francuskiej, na wysokości progów spowalniających, tak aby 
uniemożliwić kierowcom ominięcie progów. Radny z klubu Horbacza 
dołączył trzy zdjęcia, które obrazują tę niebezpieczną praktykę. � (ror)

Na Francuskiej jeżdżą  
po chodniku

Możemy już zobaczyć próbkę 
starannej rewitalizacji zabytko-
wej elewacji.

Powoli dobiegają końca prace 
remontowe na elewacji budynku 
przy ulicy 3 Maja 18. W tym miej-
scu przed laty funkcjonowało kino 
Meteor, a obecnie na parterze dzia-
ła Muzeum Foteli Katapultowych. 
Dzięki staraniom zarządcy obiek-
tu, oleśnickiej firmy Procon, udało 
się zgromadzić fundusze na kosz-
towne prace renowacyjne. 

Przypomnijmy, że działania ta-
kie podjęto już w 1995 roku, kiedy 
z elewacji zaczęły odpadać duże 
fragmenty tynku oraz ozdobne ele-
menty gzymsu wieńczącego fasadę 
i balkony. W 1996 r. podjęto decy-
zję o jego remoncie, który prowa-
dził oleśnicki rzeźbiarz Zbigniew 
Podurgiel. Jak się okazało potem, 
były to jedynie doraźne działania, 
bo stan elewacji w dalszym ciągu 

wymagał kompleksowego solidne-
go remontu. 

W wyniku przetargu roboty 
remontowe zlecono wrocławskiej 
firmie AD Inwestycje Primo. Jak 
powiedział Panoramie szef Proco-
nu Piotr Bryk, remont zabytko-
wych elementów, m.in. sztukaterii, 
wymagał niezwykłej staranności i 
cierpliwości. W porozumieniu z 
konserwatorem zabytków usta-
lono ostateczny kolor elewacji. W 
doborze kolorów uczestniczyła 
oleśnicka architekt Marlena Świ-
toń. 

Dzisiaj możemy zobaczyć już 
pierwsze próbki elewacji utrzyma-
nej w kolorze cegły. Końcowy efekt 
z pewnością będzie imponujący, a 
remontowana kamienica stanie się 
wizytówką ulicy 3 Maja. Piotr Bryk 
informuje nas, że finał remontu 
przewidziany jest na koniec kwiet-
nia lub początek maja.

Grzegorz Huk

Będzie pięknie

Zapowiada się ciekawie...

Plakaty wszystkich są nisz-
czone, ale wandale szcze-
gólnie upodobali sobie 
jednego z kandydatów na 
prezydenta. 

W „Panoramie” informowaliśmy 
już o tym, że pierwsze banery Szy-
mona Hołowni, kandydata Polski 
2050 na prezydenta RP, zostały z 
miejsca zniszczone. Teraz ktoś po-
bazgrał te wiszące na płocie przy 
Wileńskiej. Hołowni domalowy-
wano wąsy à la Hitler, a na czole 
dorysowano swastykę. 

„Niszczenie plakatów jest ak-
tem wandalizmu, ale świadczy 
również o słabości przeciwników” 
- skomentował Arkadiusz Kem-
błowski, miejski aktywista.

Doczekał się kontry. 
„Słabość przeciwników?! No 

chyba że ktoś z lewicy to zrobił.

Koleś błazenadę odstawia, jego 
ludzie współtworzą nieRZĄD, 
wykazują się pełną niekompeten-
cją, niszczą Polskę. Takich oznak 
niezadowolenia społecznego bę-
dzie coraz więcej. Patrząc na to, 

w jaki sposób dzisiaj prowadzi 
się kampanię wyborczą, mam 
wrażenie, że ten widok to pikuś 
przy tym co prezentują sobą sami 
politycy” - ripostował mu Maciej 
Matusiak.� (ror)

Hołownia na celowniku

Długo się nie uchowały...
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Radny opozycji proponował 
wyższą kwotę. Ale nie przekonał 
większości...

Nauczycielom przysługują do-
datki motywacyjny, funkcyjny 
i za warunki pracy. Poprzednia 
uchwała Rady Miasta, przyznająca 
nauczycielom dodatek funkcyjny w 
wysokości 310 zł, podjęta została w 
2019 r. 

„W związku ze zwiększeniem 
kosztów życia spowodowanym 
spadkiem siły nabywczej wynagro-
dzeń nauczycieli stał się on nieade-
kwatny do zakresu obowiązków. 
Ponadto zasadnym jest uzupełnie-
nie uregulowań dotyczących zasad 
obliczania godzin ponadwymia-
rowych” - czytamy w projekcie 
uchwały o zmianie tej stawki. W jej 
myśl zaproponowano zwiększenie 
dodatku za pełnienie funkcji wy-
chowawcy do 350 zł miesięcznie.

I tak samo jak w roku 2019 kwo-
ta podwyżki stała się na sesji Rady 
Miasta przedmiotem sporu. Sześć 
lat temu Paweł Bielański z Oleśni-
cy Razem wnioskował, aby było 
to 400 zł. - Praca nauczycieli wy-
chowawców w obecnych czasach 
to wyzwanie i odpowiedzialność. 
Skoro radni i burmistrz przyzna-
li sobie sowite wynagrodzenia i 
diety, to dlaczego nie dać więcej 
nauczycielom wychowawcom - ar-
gumentował. Wsparła go wówczas 
klubowa koleżanka. - Już w 2019 
wnioskowałam o wyższą kwotę - 
przypomniała Beata Krzesińska. 
- Co roku ta sama uchwała i w tej 
samej wysokości... Dyrektor ZOS 
mówi często, jak ciężko pozyskać 
nauczyciela. A to byłaby zachęta - 
dodała. 

Tym razem było podobnie. Rada 
OR znów postulowała większą 
podwyżkę.

- Pan Piotr Pawłowski powie-
dział mi, że w Siechnicach jest 1.800 
złoty dodatku za wychowawstwo 
[Pawłowski dopowiedział póź-
niej, że to stawka w szkolnictwie 
specjalnym]. Czy kiedykolwiek 
Związek Nauczycielstwa Polskie-
go czy Solidarność złożyli wniosek 
o większe  środki dla wychowaw-
ców? Zawsze opiniują tylko wnio-
sek złożony, przygotowany przez 
Radę - dziwiła się. - Czy związek, 
który powinien działać na rzecz 
nauczycieli, złożył do burmistrza, 
do Rady wniosek? - pytała. 

- Na piśmie nie - odpowiedziała 
Grażyna Dłubakowska, dyrek-
torka Zespołu Oświaty Samorzą-
dowej. - Taki wniosek nie wpłynął 
natomiast przy okazji różnych 
spotkań ze związkami zawodo-
wymi, pytano o to, czy byłaby taka 
możliwość. Ta możliwość nastała i 
- po analizie, jak wygląda dodatek 
funkcyjny w ościennych gminach 
- zapadła decyzja, pozytywnie za-
opiniowana przez związki zawo-
dowe.

Dyrektorka ZOS podała, że ów 
dodatek w ościennych gminach 
wynosi: gmina Oleśnica - 315 zł, 
Międzybórz, Twardogóra, Syców, 
Dobroszyce, Bierutów oraz Dzia-
dowa Kłoda - 300 zł, Długołęka - 
424. 

- Dlaczego ja od 2019 roku cały 
czas mówię o większych kwotach? 
Ponieważ patrzę na ten zawód i 
poświęcenie nauczycieli, również z 
perspektywy rodzica. Pani dyrek-
tor podaje gminy, które są o wiele 
mniejsze, wiele mniej szkół mają, 
o wiele mniej trosk o zatrudnienie 
niż miasto Oleśnica - polemizowała 
Krzesińska. 

I zaproponowała, aby projekt 
uchwały odesłać do komisji, celem 
ponownego rozpatrzenia i ewentu-
alnego zwiększenia dodatku. 

- Jest to podwyżka, na którą stać 
miasto. Zdajemy sobie sprawę z 
tego, że nauczyciele zasługują na 
więcej, siedzące tutaj panie rów-
nież to potwierdzą. W związku z 
powyższym cokolwiek byśmy nie 
robili, to będzie oczywiście ciągle 
mało do poziomu 2,5 tysiąca zło-
tych - przekonywał po przyjęciu 
wniosku formalnego, a jeszcze 
przed głosowaniem Aleksander 
Chrzanowski z klubu Horbacza.

Za odesłaniem projektu było 
7 radnych (OR i PiS oraz Galik), 
przeciw 11 (cały klub Horbacza), 
wstrzymało się od głosu 2 (Płacz-
kowski i Zahorski). Wniosek został 
odrzucony. Ale dyskusja dalej się 
toczyła...

- Pani dyrektor podała gminy 
ościenne, ale są to gminy, które 
mają zdecydowanie niższy budżet. 
Podwyżka rzędu 40 złotych przez 
kolejne lata będzie nikła w stosun-
ku do tego, jaki jest potencjał finan-
sowy. Nie było dyskusji na ten te-
mat, że może różne przedziały tych 
kwot, tylko podali państwo 40 zło-
tych, wskazując, że to jest to, na co 
miasto Oleśnica. Pragnę podkreślić 
wagę wychowawstwa i zachęty na-
uczycieli, żeby wychowawstwa się 
podejmowali. Jestem za tym, żeby 
ta kwota była większa i tyle - ak-
centował Paweł Bielański. 

- Wzięłam głównie pod uwagę 
gminy należące do naszego powia-
tu - tłumaczyła Dłubakowska. - We 
Wrocławiu dodatek funkcyjny wy-
nosi 500 złotych, Warszawa to 520 
złotych. Patrząc na kwotę, jaką dzi-
siaj proponujemy, to jest podwyżka 
rzędu 10 procent,  więc myślę, że 
małymi krokami możemy zbudo-
wać coś dobrego - dodała. 

- Nawet 3 tysiące byłoby mało 
- przyznała Katarzyna Jurzyk z 
klubu Horbacza. - Będę stała za na-
uczycielami, bo wiem, jaka to jest 
trudna praca, sama tak pracuję. 
Natomiast, jak widzę z wyliczeń, 
no to tyle na razie nas stać.  Jest to 
za mało, ale widocznie na tyle nas 
teraz stać - tłumaczyła swoje głoso-
wanie przeciw odesłaniu projektu. 

- Ja będę dalej przy tym stała, że 
powinno być więcej. We Wrocławiu 
jest 500, to dlaczego u nas nie może 
być 600? Powiedziano mi, że mam 
znaleźć w budżecie, więc może bę-
dziemy szukać wspólnie jako radne 
tych pieniędzy. Nie widzę żadnego 
problemu - możemy szukać - finali-
zowała dyskusję Krzesińska. 

Na koniec dodajmy, że radna 
Krzesińska złożyła dwie interpe-
lacje, pytając czy ZBP lub Solidar-
ność wystąpiły z własną inicjatywą 
zwiększenia dodatku funkcyjnego 
dla nauczyciela wychowawcy w 
szkole podstawowej, przedszkolu, 
zespole szkolno-przedszkolnym, 
a jeśli tak, to kiedy i o jaką kwotę 
wnioskował?

Roman Rybak

Ile dla wychowawcy?

Beata Krzesińska

MIASTO W SKRÓCIE
Rośnie żłobek

Zakończył się kolejny etap prac 
przy budowie żłobka miejskiego 
na Kazimierza Wielkiego. Zakoń-
czono układanie warstw izolacyj-
nych na ścianach zewnętrznych, 
wykonano na nich siatkę na kleju 
wraz z gruntowaniem - pod wy-
prawę tynkarską. Kontynuowane 
są prace przy podkonstrukcji dla 
blendy ażurowej, prace tynkar-
skie, układanie tras kablowych 
dla instalacji niskoprądowych, 
montowane są puszki. Rozpoczę-
to roboty posadzkarskie, układa-
nie przewodów pod ogrzewanie 
podłogowe oraz zagospodarowa-
nie terenu. Zakończono wykony-

wanie podejść pod armaturę sani-
tarną. Realizowane jest przyłącze 
kanalizacji deszczowej.

Zamek ma AED
W bramie wjaz-
dowej zamku 
zamontowano 
ogólnodostępny 
defibrylator AED. 
Lokalizacja została 
wyznaczona 
przez wojewódz-
kiego konserwatora zabytków. 
Urządzenie dostępne jest nie 
tylko dla pracowników i uczniów 
CKiW, ale także dla wszystkich 
mieszkańców Oleśnicy. Szkolenie 
w zakresie obsługi urządzenia 
przeprowadził ratownik medyczny 
Tomasz Krawczak. 

Dotacja dla kalaki
Burmistrz w trybie pozakon-
kursowym przyznał 10.000 zł 
dotacji KS Dosan w Oleśnicy na 
zorganizowanie Mistrzostw Polski 

Kalaki - Taekwondo. Odbędą 
się one 20 kwietnia w hali Atola. 
Przyjadą 22 drużyny. Organizacja 
ma kosztować łącznie 16.000 zł.  
Dotacja pójdzie na zakup medali 
i pucharów - 6.200 zł, obsługę 
medyczną - 2.500; obsługę 
sędziowską, zakwaterowanie i 
wyżywienie - 2.200; wynajem 
hali 1.500; projekt i wykonanie 
plakatów, banerów i dyplomów, - 
1.,500; sprzęt sportowy, nagrody 
- 1.000 zł; materiały pomocnicze 
- 600, koszty transportu - 500. 

Wiwat maj,  
wiwat opera!
MOKiS zapraszamy na koncert 
,,Vivat Maj! 3 Maj! Vivat Opera i 
Operetka”, który odbędzie się 3 
maja o 17 w sali widowiskowej. 
Bilety są po 65 zł. Na scenie 
wybrzmią podniosłe pieśni patrio-
tyczne, pełne pasji arie operowe 
i czarujące melodie operetkowe. 
Trójce solistów towarzyszyć 
będzie kwartet smyczkowy.

Gdzie się żyje najtaniej?

Tyle płacą za mieszkanie
Kontynuujemy nasz cykl o opła-
tach i podatkach w gminach po-
wiatu oleśnickiego.

Na pierwszy ogień przed tygo-
dniem poszły stawki za odbiór 
śmieci. Potem podawaliśmy staw-
ki dwóch podatków związanych z 
prowadzeniem działalności gospo-
darczej.

Tym razem przyjrzymy się staw-
kom czynszów w lokalach komu-
nalnych w naszych gminach.

W Oleśnicy stawka czynszu za 
1 mkw. powierzchni użytkowej lo-
kalu mieszkalnego wynosi 8,90 zł, 
a za mkw. powierzchni użytkowej 
najmu socjalnego lokalu i tymcza-
sowego pomieszczenia - 1,73 zł.

Stawka czynszu za lokale miesz-
kalne w zasobie gminy Syców to 
3,13 zł za mkw. powierzchni użyt-
kowej. Ta stawka obowiązuje od 
trzech lat.

W Twardogórze stawka bazowa 
czynszu powierzchni użytkowej 
lokalu mieszkaniowego to 8,46 zł, 
a czynszu za najem socjalnych lo-
kali - 3,39 zł.

Jedziemy do Bierutowa... Tutaj 
stawka bazowa czynszu miesięcz-
nego za 1m2 powierzchni użytko-
wej lokalu będącego przedmiotem 
najmu socjalnego wynosi 2,14 zł; a 

czynszu miesięcznego za mkw. po-
wierzchni użytkowej lokalu będą-
cego przedmiotem najmu - 7,18 zł.

W Międzyborzu czynsz za 1 
m2 powierzchni użytkowej loka-
lu mieszkalnego wchodzącego 
w skład mieszkaniowego zasobu 
gminy wynosi 4,70 zł. W przypad-
ku lokalu socjalnego to 2,70 zł, a 
lokalu w ramach najmu tymczaso-
wego - 2,70 zł/m2.

W Dobroszycach stawka czyn-
szu za lokale mieszkalne to 3,50 
zł, a w Dziadowej Kłodzie stawka 
bazowa czynszu za najem lokalu 
mieszkalnego wynosi 1,60 za 1 m² 
powierzchni użytkowej lokalu.

CZYNSZ 
gmina stawka*

m. Oleśnica 8,90
Twardogóra 8,46
Bierutów 7,18
Międzybórz 4,70
Dobroszyce 3,50
Syców 3,13
Dziadowa Kłoda 1,60

*stawka czynszu lokalu komu-
nalnego

� (ror)

Znamy wynagrodzenie prezesa 
Atola.

„Jakiej wysokości wynagro-
dzenie będzie otrzymywał Pan 
Wojciech Salik z tytułu pełnienia 
funkcji prezesa?” - to jedno z py-
tań, które do burmistrz złożył na 
piśmie radny Paweł Bielański z 
Oleśnicy Razem.

My już znamy odpowiedź. 
Wynagrodzenie dla nowego 
prezesa Wojciecha Salika zostało 
ustalone przez radę nadzorczą w 
wysokości 12.000 zł brutto. Wy-
nagrodzenie poprzedniego pre-
zesa Arkadiusza Staśkiewicza 
wynosiło 13.211,34 zł brutto.

(ror)

Tyle zarobi prezes

...do Oleśnicy za sprawą mode-
larzy z całej Polski.

To była kolejna ogólno-
polska impreza mode-
larska w Oleśnicy. 
Dzięki Kazimierzo-
wi Surowiakowi i 
Zdzisławowi Moż-
dżeniowi (na zdję-
ciu), którzy od lat są 
organizatorami i pro-
pagatorami modelarstwa 
w naszym mieście, mieliśmy 
w niedzielę Międzynarodowe Mi-

strzostwa Polski Modeli Statków 
i Okrętów klas C. Dwudniowe 
zawody odbyły się 5 i 6 kwiet-

nia w klubie „Korelat” w 
„Zaciszu”. Tu wszyscy 

zainteresowani mo-
delarstwem mogli 
w niedzielę obejrzeć 
wystawę zgłoszo -
nyc h model i .  Ja k 

zwykle było co oglą-
dać - od dużych ża-

glowców do miniatur za-
mkniętych w butelkach.

(kad)

Płyną statki

Dla fanów modelarstwa to była nie lada gratka

CODZIENNIE  
NOWE INFORMACJE
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W powiecie oleśnickim obejmie 
około 22 tysiące dzieci i mło-
dzieży.

W związku z zagrożeniami 
związanymi z powracającymi 
chorobami zakaźnymi Główny 
Inspektor Sanitarny zalecił ocenę 
poszczepiennej odporności popu-
lacyjnej i zarządził ogólnopolską 
kontrolę, której przedmiotem jest 
ocena realizacji obowiązkowych 
szczepień ochronnych u osób, któ-
re nie ukończyły 19. roku życia. 

- Na terenie powiatu oleśnickie-
go od 1 kwietnia rozpocznie się 
kontrola kart uodpornienia, która 
obejmie około 22 tysiące dzieci i 
młodzieży zadeklarowanych do 
podmiotów medycznych naszego 
powiatu - mówi Urszula Kozioł, 
państwowy powiatowy inspektor 
sanitarny. - Obejmie karty szcze-
pień podlegające obowiązkowym 
szczepieniom ochronnym. Będzie 
realizowana zarówno w odniesie-
niu do osób, które złożyły dekla-
racje wyboru świadczeniodawcy 
udzielającego świadczeń z zakresu 
podstawowej opieki zdrowotnej, 
jak również osób szczepionych 
poza gabinetami POZ. Dlatego 
konieczna jest weryfikacja kart we 
wszystkich punktach szczepień - 
dodaje.

Realizacja kontroli jest pierw-
szym etapem kompleksowe -
go programu, mającego na celu 
zwiększenie zaufania do szczepień 
i redukcji liczby odmów szczepień 
niezwiązanych z przeciwwskaza-

niami medycznymi oraz cyfryzacji 
(przygotowanie dokumentacji nie-
zbędnej do wprowadzenia rejestru 
cyfrowego).

PPIS przypomina, że szczepie-
nia obowiązkowe (patrz ramka) są: 
bezpłatne, finansowane z budżetu 
państwa, realizowane do 19. roku 

życia oraz u osób dorosłych z za-
burzeniami odporności.

Dodajmy, że z kolei w ramach re-
alizacji obowiązkowych szczepień 
przeciw błonicy, tężcowi, krztuś-
cowi, poliomyelitis, Hib oraz wzw 
B rodzice mogą zdecydować się na 
zastąpienie bezpłatnych szczepio-
nek preparatami wysoce skojarzo-
nymi (odpłatnymi), które zapew-
niają mniej wkłuć, mniej wizyt, 
mniej stresu i bólu dla dziecka.

- Cel kontroli jest niezmiernie 
ważny ze względu na bezpie-
czeństwo zdrowotne polskiego 
społeczeństwa. Kontrola nie jest 
nakierowana na karanie świad-
czeniodawców, ani tym bardziej 
rodziców, ale na weryfikację tego, 
jak funkcjonuje system - podkreśla 
dyrektor Kozioł.

(OAI)

Rusza kontrola szczepień

Kto się boi igły?

SZCZEPIENIA  
OBOWIĄZKOWE

Dotyczą gruźlicy, wirusowego 
zapalenia wątroby typu B (wzw 
B), rotawirusów, błonicy, tężca, 
krztuśca, poliomyelitis, inwazyjne-
go zakażenia Haemophilus influ-
enzae typu B (Hib), odry, świnki, 
różyczki, pneumokoków w całej 
populacji oraz ospy wietrznej (w 
grupach ryzyka).

Mieszkańcy sygnalizują nam ko-
lejne enklawy brudu... Czas na 
wiosenne porządki!

Nasi czytelnicy regularnie zgła-
szają miejsca wymagające  upo-
rządkowania. Tym razem wskazali 
nam trzy takie lokalizacje. 

Pierwsza to parking i jego oto-
czenie przy markecie sieci Biedron-
ka przy ulicy Kilińskiego. Potwier-
dzamy, że dawno nikt nie sprzątał 
tej miejskiej przestrzeni, o czym 
świadczy spora ilość leżących tu 
od dawna przegniłych liści. 

Liście zalegają także w dużej 
ilości w obrębie parku Kolejarzy 

Oleśnickich. Zasłany nimi jest 
między innymi chodnik oddzie-
lający park od ulicy Poniatowskie-
go.

A trzecie sygnalizowane nam 
miejsce to wąski pas zagłębione-
go  terenu (rowu) między ulicą 
Krzywoustego a ogrodzeniem 
ogrodów działkowych ROD Ko-

lejarz. Problem wynika z faktu, że 
śmiecą zatrzymujący się na  pobo-
czu kierowcy ciężarówek, którzy 
traktują niewidoczny z drogi rów 
jak śmietnik. Może tablice zaka-
zujące takich praktyk częściowo 
rozwiązałyby sprawę?

Grzegorz Huk
Fot. Autor

Przy Biedronce pod murem Wzdłuż parku Kolejarzy Wzdłuż ulicy Krzywoustego

Enklawy brudu

Raz, dwa, trzy, brudasy

Dostanie mniej za nadwykona-
nia. NFZ, jak to się eufemistycz-
nie określa, zapłaci „stawką de-
gresywną”. 

 
Kiedy w końcu NFZ zapłaci Po-

wiatowemu Zespołowi Szpitali w 
Oleśnicy za nadwykonania? 

- Świadczenia nielimitowane za 
rok 2024 zostały już zapłacone w 
całości, natomiast jeżeli chodzi o 
świadczenia limitowane, mamy 
nadwykonania w kwocie około 5 
milionów złotych. Według ostat-
nich informacji z NFZ będą one 
finansowane stawką degresywną, 
czyli częściowo - mówi Agnieszka 
Cholewińska, dyrektor PZSz.

Limitowane to te, za które NFZ 
nie płaci, jeśli przekraczają limit 
określony w umowie z placówką 
medyczną.

W przypadku naszego PZSz naj-
więcej nadwykonań jest z zakresu 
rehabilitacji neurologicznej, świad-
czeń z zakresu rehabilitacji ogól-
noustrojowej i w zakresie Zakła-
du Pielęgnacyjno-Opiekuńczego 
- wszystkie w szpitalu w Sycowie. 
- Rehabilitacja neurologiczna ma 
być zapłacona w 100 procentach, 
natomiast rehabilitacja ogólno-
ustrojowa i świadczenia w zakresie 
opieki długoterminowej w 60 lub 
70 procentach - ujawnia dyrektor.

Czy można taką formułę płatno-
ści określić stratą szpitala?

- Jeżeli będą zapłacone stawką 
mniejszą niż 100 procent, to tak, 
to po prostu będzie nasza strata 
w pewnym sensie. Chociaż,  pa-
trząc na to, że wynik szpitala jest 
dodatni, to można powiedzieć, że 
każda wypłacona złotówka przez 
NFZ będzie na plus, bo, niestety, 
przykro to powiedzieć, ale równie 
dobrze mogło by tak, że NFZ po-
wiedziałby, że nie zapłaci ani zło-
tówki. W zasadzie nie mielibyśmy 
wyjścia, bo świadczenia zostały 
zrealizowane - mówi dyrektor 
Cholewińska. - NFZ bardzo dużo 
mówi o tym, że nie ma pieniędzy, 
że nie stać ich na to, żeby płacić 
nadwykonania - dodaje.

Mimo tych problemów z płatno-
ściami w tym roku dyrekcja PZSz 
w porozumieniu z władzami po-
wiatu podjęła decyzję, że szpitale 
realizują świadczenia tak, jak re-
alizowały je w roku 2024, w takiej 
samej ilości. 

- Problem nadwykonań limi-
towanych dotyczy oddziałów w 
Sycowie. Tam nadwykonania do-
chodzą nawet do 40 procent, więc 
to jest bardzo dużo. Ale pomimo 
to, że realizujemy ich o 40 procent 
więcej niż wynika to z naszego 
kontraktu, to i tak mamy kolejki. 
Zmniejszenie liczby świadczeń do 
poziomu kontraktu byłoby bardzo 
trudne - mówi dyrektor.

(ror) 

Szpital będzie stratny

A czy będą też reorganizacje od-
działów?

- Jest plan przeniesienia admi-
nistracji. Chcemy w cudzysłowie 
wynieść się z budynku szpita-
la, żeby stworzyć przestrzeń dla 
działalności medycznej - mówi 
Agnieszka Cholewińska, dyrek-
tor Powiatowego Zespołu Szpitali.  

Pytana o to, czy planowane jest 
przenoszenie oddziałów do szpi-
tala w Sycowie, odpowiada, że jest 
to niewykonalne, ponieważ w Ole-
śnicy funkcjonują oddziały ostre, 
które potrzebują zaplecza diagno-

stycznego (tomografia, rezonans, 
laboratorium na miejscu, rentgen, 
pracownia endoskopowa). A w Sy-
cowie tego zaplecza nie ma. 

- W Sycowie mamy punkt po-
brań, pracownię rentgenowską, 
która pracuje w dni powszednie do 
godziny 16-18. I tak naprawdę dla 
tych oddziałów, które tam funkcjo-
nują, nie ma potrzeby, żeby dublo-
wać diagnostyczne komórki. Jeśli 
jest potrzeba zdiagnozowania pa-
cjenta w sposób bardziej zaawan-
sowany, to po prostu przewozi się 
pacjentów z Sycowa do Oleśnicy. 
Dlatego planów przenoszenia od-

działów przynajmniej na stałe nie 
ma - wyjaśnia dyrektorka

Jest natomiast pilna potrzeba nie 
tyle reorganizacji, co modernizacji 
infrastruktury na oddziałach w 
Oleśnicy. 

- Zastanawiamy się, jak ogarnąć 
to, co mamy, w sensie takim, żeby 
blok operacyjny, pracownia endo-
skopowa, oddział dziecięcy dzia-
łały zgodnie ze standardami i wy-
mogami, które wynikają z decyzji 
Sanepidu. No i inwestycje, głównie 
w blok operacyjny - słyszymy od 
kierującej PZSz.

(ror)

Administracja się wyniesie
Ewa Bieniek włączyła się w wal-
kę „Panoramy” z wrakami.

Kolejną interpelację w sprawie 
wraków złożyła Ewa Bieniek. 
Radna z klubu Horbacza idzie 
konsekwentnie tropem naszych 
publikacji i wskazuje kolejne wra-
ki w mieście. 

Tym razem podała lokalizacje 10 
pojazdów. To ulica Sucharskiego 
10d koło siedziby straży - fiat 126p, 
parking naprzeciw II LO - toyota, 
miejsce przy Cmentarzu Żołnierzy 
Armii Czerwonej - mercedes, par-
king na podzamczu - fiat z rekla-
mą na dachu, ulica Sucharskiego 
8a - peugeot partner, Sucharskie-
go 6f - toyota corolla, naprzeciw-
ko Klonowej 5-5d - peugeot 307, 
Krzywoustego 5 - vw bus; Reja 
(przy Lewiatanie) - toyota celica i 
seat toledo.

- Wraki zajmują miejsca par-
kingowe, co pogarsza dostępność 

przestrzeni dla mieszkańców, a 
także stają sie źródłem zagrożenia 
wypadkowego. Ponadto, pozosta-
wione na dłużej, przyciągają osoby, 
które mogą wykorzystywać je do 
celów nielegalnych. Liczę na szyb-
kie podjęcie odpowiednich dzia-
łań, które poprawią estetykę mia-
sta i zwiększa jego bezpieczeństwo 
- apeluje do władz miasta i Sekcji 
Dróg Miejskich radna Bieniek.

(ror)

Wraków dycha

Bus na Krzywoustego stoi co najmniej 
od roku...

CODZIENNIE NOWE INFORMACJE
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Tak, wiemy, że miejsc do parko-
wania wciąż brakuje, ale...

„To tylko dzisiejsza porcja aut 
parkujących na pasie zieleni” - na-

pisał do nas czytelnik i przesłał 
cztery zdjęcia wykonane w róż-
nych miejscach Oleśnicy 28 marca. 
Trzy z nich publikujemy. 

Wiemy, że miejsc do parkowania 
wciąż brakuje, ale jednak kierowcy 
nie powinni stawać, gdzie popad-
nie...

(OAI)

Tu się nie parkuje

Kiedy brakuje parkingów, dzieje się tak...

Miałem dzisiaj pisać listy imiennie, adresowane do 
radnych na kolejną sesję, w sprawie poparcia kandydata 
na prezydenta, ale wolałem pobawić się aparatem. 
Drobna rzecz, prosty list i zabraknie im czasu 
na uchwalenie kolejnej podwyżki. Czasami tak się dziwię, 
jak bardzo ludzie potrafią sobie komplikować życie. 
Ja jak wyjmuję reklamy lub ulotki, listy, którymi nie chcę 
sobie zawracać głowy, kładę na skrzynkę pocztową. 
Miła, dobra pani sprzątaczka wywala za mnie do śmieci 
i nie muszę dostawać zawału serca i biegać 
do prokuratury...

Wiesław Mazurkiewcz, oleśnicki aktywista, 28 marca na  
Facebooku [to aluzja do dyskusji na sesjach o listach-ulotkach  

wyborczych Rafała Trzaskowskiego do radnych - red.]

CYTAT TYGODNIA

50 lat temu zostało otwarte w 
zamku w Oleśnicy nieistniejące już 
Centrum Szkolenia Instruktorów 
Związku Harcerstwa Polskiego. W 
piątek 4 kwietnia w jego dawnej 
siedzibie spotkali się byli instruk-
torzy i pracownicy tego „Uniwer-
sytetu Harcerskiego”.

Najpierw zgromadzili się w 
harcerskim kręgu w Sali Rycer-
skiej, gdzie wysłuchali krótkiego 
powitania Barbary Słomki. - Nie 
byłoby nas tutaj, gdybyśmy wte-
dy pracując nie zostawili swojego 
serca tutaj. Cieszmy się, że spo-

tkaliśmy się znowu - powiedziała. 
Dalszą część poprowadziła Danu-
ta Parys-Siodelska, była komen-
dantka ds. programowych. Prze-
kazała ona - ze słowami: „To, co 
oleśnickie, niech wraca do Oleśni-
cy” - archiwalne albumy z otwar-
cia zamku i archiwalia na ręce 
przewodniczącego Rady Miasta 
Aleksandra Chrzanowskiego, dy-
rektor Oleśnickiej Biblioteki Pu-
blicznej Anny Zasady i dyrektor 
Centrum Kształcenia i Wychowa-
nia OHP Iwony Wiśniewskiej-Ko-
cjan. Odczytano listę osób, które 

odeszły na „Wieczną Wartę”, i 
uczczono ich pamięć chwilą ci-
szy. Zebrani wspólnie zaśpiewali 
harcerskie pieśni „Płonie ognisko 
i szumią knieje”, „Harcerska dola” 
z towarzyszeniem gitary i akorde-
onu.

Następnie wszyscy udali się do 
sali, w której, zgromadzeni wo-
kół wielkiego stołu, snuli wspo-
mnienia i oglądali zdjęcia doku-
mentujące ich działalność i pracę. 
Każdy krótko przypomniał, czym 
się zajmował w CSI. Wspomina-
jący powtarzali deklarację, że był 

to najlepszy czas w ich życiu i że 
bardzo duża się tutaj nauczyli, co 
rzutowało na ich dalsze kariery za-
wodowe. Niektórzy znaleźli w CSI 
swoją drugą połowę i nawet mieli 
ślub w zamku. Komendant „CSI w 
budowie” od 1973 r. Włodzimierz 
Obiegło opowiadał o swoich dzia-
łaniach w zamku w trakcie jego 
remontu i przygotowywania do 
potrzeb przyszłej placówki harcer-
skiej. 

Wśród obecnych byli: Henryka 
Abrahamowicz, Marek Wiśniew-
ski, Andrzej Kuź, Dorota Kuź, 

Wiktor Żłobicki, Hanna Ciesiel-
ska, Krystyna Jaworska, Janeczka 
Raduch, Halina Pfeil-Ozór (lekarz), 
Maria Wójcik, Barbara Ludowicz 
(bibliotekarka), Halina Walczak-
-Stypa, Krzysztof Jakubiec, Ewa 
Jóźwiak, Gabrysia Braciszewska, 
Lidia Białogórska, Ewa Mroczkow-
ska, Grzegorz Stypa (kierowca). 

Spotkanie po latach zorganizo-
wali harcmistrzowie: Bogdan Mil-
czarski, Stanisław Mroczkowski, 
Danuta Parys-Siodelska, Barbara 
Słomka, 

Krzysztof Dziedzic

A pamiętasz to?...

Najlepszy czas
Na monitorze prezentowano archiwalne zdjęcia

Pół wieku temu założono w Oleśnicy „Uniwersytet Harcerski”, czyli CSI. Henryka Abrahamowicz była seniorką wśród obecnych
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Jeden druh przeszedł próbę po-
myślnie, troje innych dopiero ją 
podjęło.

Jak informuje Hufiec Oleśnica 
Związku Harcerstwa Polskiego, 
wieczorem 18 marca odbyła się 
zbiórka Hufcowej Komisji Stopni 
Instruktorskich. Na mocy jej decy-
zji od tego dnia swoje próby prze-

wodnikowskie zaczęli realizować: 
pion. Zofia Seweryniak, dh. Wikto-
ria Kolenda i odkr. Oskar Cierach. 

Komisja zdecydowała też o po-
zytywnym zamknięciu próby 
przewodnikowskiej druha Jana 
Michalaka. 

Wszystkim należą się gratulacje 
i życzenia dalszego powodzenia. 
Czuwaj!  � (kad)

Kadra pnie się w górę
Remont ich ucieszył, ale martwi 
brak oświetlenia.

Lampy co prawda są zamonto-
wane, ale od wielu miesięcy nie 
świecą. To problem z ulicy Mokrej 
na Lucieniu. 

- Wszyscy mieszkańcy tej części 
miasta cieszyli sie z wyremonto-
wania ulicy Mokrej, ale nie przy-
puszczali, że po zmroku muszą 
chodzić z latarkami. Wyjazd z po-
sesji przy ulicy Mokrej jest bardzo 
niebezpieczny, ponieważ ludzie ko-
rzystają z chodnika, który nie jest 
oświetlony, i może dojść do tragedii 
na przykład przy wycofywaniu sa-
mochodu - mówi Beata Krzesiń-
ska. Radna Oleśnicy Razem złożyła 
w tej sprawie interpelację.

(ror)

Ciemna 
Mokra

MIASTO W SKRÓCIE
Zostań wolontariuszem 
OFCA

Podczas 11. edycji OFCA 
możesz pomóc w jednym z 
obszarów: punkt informacyjny, 
rejestracja, obsługa spektakli 
scenicznych, sekcja wydarzeń 
ulicznych, dekoracje, technika 
sceniczna, sztab techniczny. 
Organizatorzy szukają i osób ma-
jących doświadczenie, i dopiero 
rozpoczynających swoją przygo-
dę z wolontariatem. Na zgłosze-
nie jest czas do 30 kwietnia. 

Wyremontuje  
mieszkanie
Dwóch oferentów z Oleśnicy 
chciało wyremontować lokal 
mieszkalny przy ulicy 3 Maja 4/1. 
Lech-Bud Paweł Leszczyszyn, 
zaproponował cenę 65.880 zł, a 
Zakład Dekarski Mariusz Lis - 
69.258 zł. Wygrała oferta tańsza.

Inspektor wciąż  
poszukiwany

SDM przedłużyła do 9 kwietnia 
termin składania ofert w naborze 
na inspektora ds. dróg. Główne 
wymagania to wykształcenie 
wyższe techniczne budowlane 
lub średnie techniczne budowla-
ne o specjalności drogowej lub 
ogólnobudowlanej (preferowana 
inżynieria lądowa, specjaliza-
cja budowa dróg), a także co 
najmniej 2-letni staż pracy w dro-
gownictwie przy wykształceniu 
wyższym lub 4 letni w drogownic-
twie przy średnim.

Będa sięgacze
SDM ogłosiła przetarg na 
przebudowę sięgaczy w ulicy 
Stolarskiej w zakresie wymiany 
istniejącej nawierzchni. Nowa 
będzie z kostki betonowej. Zosta-
nie też przebrukowany istniejący 
chodnik, wykonane będą trawniki 
i zieleńce w pasie robot.
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O takich lekcjach w Saragossie 
większość uczniów może tylko 
pomarzyć.

Dwójka uczniów z Zespołu 
Placówek Specjalnych w Oleśnicy 
Natalia i Kamil oraz absolwentka 
Patrycja wraz z opiekunem wy-
jechali do Saragossy w Hiszpa-
nii w ramach projektu Erasmus+ 
„Kształcenie i szkolenie zawo-
dowe”. Przez miesiąc uczniowie 
brali udział w praktykach zawo-
dowych.

Poza zdobywaniem cennego 
doświadczenia zawodowego, 
mieli okazję poznać kulturę i hi-
storię Hiszpanii. Zwiedzili impo-
nującą bazylikę Nuestra Señora 
del Pilar oraz majestatyczny pałac 
Aljafería. Spacerowali po urokli-
wym Parque Grande José Antonio 
Labordeta, odwiedzili Muzeum 
Nauk Przyrodniczych Uniwersy-
tetu w Saragossie oraz Aquarium 

River. Nie zabrakło także kuli-
narnych przygód – uczestnicy 
chętnie próbowali regionalnych 
potraw.

Czas spędzony w Hiszpanii był 
dla nich niezwykłym doświad-
czeniem, pełnym nowych wrażeń 

i niezapomnianych chwil. Wszy-
scy zgodnie przyznają, że udział 
w projekcie Erasmus+ był nie tyl-
ko okazją do nauki, ale także do 
przeżycia niesamowitej przygody, 
którą będą wspominać z uśmie-
chem. � (OAIk)

Uczniowie Szkoły Podstawowej 
nr 2 mają własne krainy fanta-
sy...

Na zakończenie omawiania 
przykładu literatury fantasy, czyli 
powieści pt. „Hobbit”, uczniowie 
klasy 6b ze Szkoły Podstawowej 
nr 2 im. J. Kilińskiego stworzyli 
własne przykłady krainy fantasy. 

Prace zawierały mapy, rysunki 
i opisy wymyślonych stworzeń, 
zwyczajów, kalendarzy, bitew itp. 

By wykonać zadanie, szóstokla-
siści ćwiczyli umiejętność odczyty-
wania instrukcji, powtórzyli cechy 
literatury fantasy. 

Kreatywność uczniów przerosła 
najśmielsze oczekiwania. 

Magdalena Chlebowska-Salamon

Polski inaczej

Liczyła się kreatywność

Hiszpańska nauka

Taka hiszpańska lekcja...

Podziękowanie
Za miłą i profesjonalną usługę Paniom z Salonu Optyczne-

go Monex w Oleśnicy, ul. Hallera 10 - dziękuje klientka. 

Wojsko radzi, jak uniknąć dro-
gowych wypadków.

„Wypadek to nie przypadek” 
to motto tegorocznej edycji Świa-
towego Tygodnia Bezpieczeństwa 
Ruchu Drogowego. 

W środę na boisku Zespołu 
Szkolno-Przedszkolnego nr 1 od-
było się szkolenie z zakresu bez-
pieczeństwa ruchu drogowego, w 

którym uczestniczyli uczniowie 
siódmych i ósmych klas SP nr 6. 
Szkolenie prowadzili żołnierze z 
Oleśnickiej II Kampanii Ruchu. 
Młodzież wysłuchała części teo-
retycznej, były też zajęcia prak-
tyczne. Wojskowi informowali 
uczniów o największych zagroże-
niach oraz przyczynach zdarzeń 
drogowych, radzili także, jak ich 
uniknąć.� (hag)

Szóstkę szkoli wojsko

Tu wiedza przyda się w życiu

Każdego roku na wieczną wartę 
odchodzą kolejni sybiracy...

10 lutego 1940 roku rozpoczęła 
się pierwsza masowa deportacja 
Polaków na Sybir, przeprowadzo-
na przez NKWD. W głąb Związku 
Sowieckiego wywieziono około 
140 tys. obywateli polskich. Wielu 
umarło już w drodze, tysiące nie 
wróciły do kraju...

W grupie tych, którzy wrócili 
znalazła się oleśniczanka Geno-
wefa Suwała. Jako 6-letnia dziew-
czynka wraz rodzicami i bratem 
została wywieziona w głąb ZSRR 
w ramach masowej akcji deporta-
cyjnej. Na „nieludzkiej ziemi”, w 
warunkach nie do opisania, prze-
żyła dwa lata. Po wojnie wraz z 
rodziną trafiła do Oleśnicy i tutaj 
wkraczała w biedzie w dorosłe ży-
cie. 

Spora grupa oleśniczan zna pa-
nią Genowefę z jej aktywności na 
rzecz integracji środowisk komba-
tanckich i represjonowanych. Od z 
górą 16 lat  pełni funkcję prezesa 
oleśnickiego koła Odziału Wro-
cławskiego Związku Sybiraków.

Jej zaangażowanie w działalność 
społeczną zostało zauważone i do-
cenione w trakcie jubileuszowych 
uroczystości zorganizowanych  
przez Urząd do Spraw Kombatan-
tów i Osób Represjonowanych oraz 

Zarząd Główny Związku Sybiraków, 
w ramach których oddano hołd ofia-
rom planowej eksterminacji.

Upamiętnienie pierwszych 
przymusowych wywózek na tzw. 
nieludzką ziemię rozpoczęły się 
mszą św. w intencji ofiar komuni-
stycznych represji, sprawowaną w 
Katedrze Polowej Wojska Polskie-
go, której przewodniczył ks. por. 
Karol Bernatek. Uroczystości w 
oprawie wojskowej Dowództwa 
Garnizonu Warszawa kontynu-
owano przed pomnikiem Pole-
głym i Pomordowanym na Wscho-
dzie. Oprócz przybyłych z wielu 
regionów Polski sybiraków udział 
wzięli przedstawiciele najważniej-
szych organizacji kombatanckich, 
minister kultury i dziedzictwa 
narodowego Hanna Wróblewska, 
przedstawiciele władz i instytucji 
państwowych oraz liczni miesz-
kańcy Warszawy.

W trakcie  uroczystości organi-
zatorzy uroczystości uhonorowali 
zasłużone osoby medalami Pro 
Bono Poloniae i Pro Patria. Medal 
Pro Bono Poloniae za upowszech-
nianie wiedzy o historii walk nie-
podległościowych i krzewienie 
postaw patriotycznych otrzymali: 
Danuta Jadczak, Genowefa Suwała 
i Jan Rybojad.

- To już moja czwarta kadencja. 
Nie wiem, czy znajdzie się ktoś na 

moje miejsce, bo jesteśmy gatun-
kiem na wyginięciu - mówi gorzko 
prezeska w rozmowie z Panoramą. 

I wspomina, że na początku 
swojej działalności obiekt przy uli-
cy Słowackiego, tzw. Dom Komba-
tanta, skupiał nie tylko sybiraków, 
ale i kombatantów, osoby przeby-
wające podczas wojny w łagrach i 
obozach koncentracyjnych. 

- To było ponad 180 osób. Dzisiaj 
jest nas dosłownie garstka - oko-
ło 30. Każdego roku na wieczną 
wartę odchodzą kolejni. Przecież 
każdy z nas ma 90 lat i więcej - 
mówi Genowefa Suwała, dodając, 
że działalność Koła Sybiraków na 
przestrzeni lat spotykała się z bar-
dzo różnym nastawieniem. 

- Za komuny sybiracy byli źle 
postrzegani przez władzę i trak-
towani jako element podejrzany. 
Potem, po odzyskaniu wolno-
ści w 1989, też bywało różnie, bo 
przecież finalnie nasza siedziba 
skurczyła się do jednego biurka 
użyczonego w działającej przy uli-
cy Słowackiego Świetlicy Środowi-
skowej - mówi pani Genowefa.

Dla przypomnienia: przywołany 
Dom Kombatanta w 1983 przemia-
nowano na Dzienny Dom Pomocy 
Społecznej dla osób starszych, a 
od grudnia 1998 na Środowiskowy 
Dom Samopomocy przy Miejskim 
Ośrodku Pomocy Społecznej, który 

od 1 stycznia 2012  działa jako od-
dzielna jednostka samorządowa.

- Nasza działalność - kontynu-
uje rozmówczyni - koncentruje 
się na pomocy członkom koła 
oraz udziale w oficjalnych uro-
czystościach rocznicowych. Tu 
należy wspomnieć o bardzo do-
brej  współpracy z placówkami 
oświatowymi - mówi, podkreśla-
jąc modelowe relacje z dyrektor 
Szkoły Podstawowej nr 7 Dorotą 
Rasałą-Świtoń.

- Niezmiernie ważna jest pamięć 
o tym, co się zdarzyło i pamięć o 
ludziach, którzy w tej morderczej 

tułaczce uczestniczyli-akcentuje, 
nie też kryjąc żalu, że oleśnicki  
obelisk Golgota Wschodu najpierw 
został zlokalizowany jakby wsty-
dliwie w niekoniecznie godnym i 
eksponowanym miejscu, a obecnie 
władze samorządowe i gospodarz 
terenu  przypominają sobie o nim 
sporadycznie, podczas wyznaczo-
nych w kalendarzu rocznic. 

- Pomnik jest brudny i zaniedba-
ny. Niestety, niektórzy, nie będę 
wskazywała palcem, są patriotami 
tylko na pokaz - mówi z żalem Ge-
nowefa Suwała. 

Grzegorz Huk

Jesteśmy ginącym gatunkiem

Jest prezesem już czwartą kadencję

CODZIENNIE NOWE INFORMACJE

MIASTO W SKRÓCIE
Króliczkowe pastisze

W Zespole Szkół Zawodowych w 
Oleśnicy pojawiła się królicza pła-

skorzeźba dedykowana patronce 
szkoły. Króliczy pastisz obrazu 
C.D.Friedricha pt. „Wędrowiec 
nad morzem mgieł” zamontowany 
został na bocznej ścianie budynku 
przy ulicy Bocianiej. A na ulicy 
Bocianiej zawisł pastisz obrazu 
J.Chełmońskiego „Bociany” trochę 
„skróliczony”. Płaskorzeźby wy-
konała oleśnicka artystka Kamilla 
Kasprzak ze Spółdzielni Artystycz-
nej MAK.
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Uczestnicy tego konkursu na 
pewno wyłapią błędy w tytu-
le...

W Szkole Podstawowej nr 8 im. 
Noblistów Polskich w Oleśnicy 
odbył się 25 marca Międzysz-
kolny Konkurs z Języka Angiel-
skiego dla klas 4-6. Patronat spra-
wował na nim burmistrz Adam 
Horbacz. 

W językowych potyczkach wzię-
ło udział 6 drużyn. Reprezentowa-
ły oleśnickie szkoły podstawowe 
nr 1, 2, 3, 4, 7 i 8. 

- Przy wyrównanej rywalizacji 
najlepsza okazała się drużyna ze 
Szkoły Podstawowej nr 2 im. Jana 
Kilińskiego. Tuż za nią byli ucznio-
wie z Czwórki i Jedynki - informuje 
dyrektor Ósemki Małgorzata Uru-
ska.   (OAId)

Du ju spik inglisz?

Wytężają główki...

ROZMAITOŚCI W PANORAMIE

Wyróżnieni na gali

„Sielski Dobrzeń” serwował smakołyki

Ja refl ektuję na kiełbaskę...

Żurek z kiełbaską od KGW Siel-
ski Dobrzeń - tylko na takim jar-
marku.

Mistrz młynarstwa Ireneusz 
Grela zaprosił kolejny raz do swo-
jego młyna w Dobrej na jarmark 
- tym razem wielkanocny. Zającz-
kowy Jarmark Młyński w Młynie 
Dobra odbył się w sobotę. Trwał od 
godziny 9 do 17. 

Na kilkunastu stoiskach w 
młynie i wokół niego oferowano 
produkty spożywcze, wyroby rze-
mieślnicze i artystyczne, książki, 
antyki. Największym zaintereso-
waniem cieszyły się wyroby wę-
dliniarskie - kiełbasy, szynki, bo-
czek. Oferowano chleb, ciasteczka, 
tłoczone na zimno oleje, wyroby 
koronkarskie, ceramiczne, maskot-
ki z wełny, świąteczny decoupage, 
suplementy diety. Tradycyjnie 
obecna była Pasieka Gutek, czyli 

Rafał Klimkiewicz, który poza tra-
dycyjnymi „czystymi” miodami 
oferuje ich połączenie np. z lawen-
dą, hibiskusem, orzechami i żura-
winą, a także miody pitne, propo-
lis, świece z pszczelego wosku. 

Swoje stoisko gastronomiczne 
przygotowało Koło Gospodyń 
Wiejskich „Sielski Dobrzeń”. Żu-
rek, biała kiełbaska, podsmaża-
ne ruskie pierogi...  - wszystko to 
wyglądało bardzo apetycznie. A 
do tego na deser gofry, babeczki, 
sernik. Wokół stoiska integrowała 
się cała ekipa dobrzenian.

Sceneria jarmarku była niety-
powa i wyjątkowa. Rzadko dziś 
można wejść do starego młyna i 
wspinać się na górę po drewnia-
nych schodach. O takich miejscach 
mówi się, że mają swój klimat. Kto 
jeszcze nie był, powinien skorzy-
stać z kolejnego zaproszenia Irene-
usza Greli.  Krzysztof Dziedzic

Zajączki we młynie

Od pięciu lat zmieniają lokalną 
rzeczywistość.

W Centrum Turystyczno-Rekre-
acyjnym Dobra Widawa w Stra-
domi Wierzchniej odbyła się gala 
podsumowująca 5 lat działania 
ogólnopolskiego programu „Dzia-
łaj Lokalnie”. W naszym regionie 
realizuje go Lokalna Grupa Dzia-
łania Dobra Widawa. - Program 
„Działaj Lokalnie” to ogólnopolska 
inicjatywa Polsko-Amerykańskiej 

Fundacji Wolności, realizowana 
przez Akademię Rozwoju Filantro-
pii w Polsce we współpracy z afi -
liowanymi ośrodkami, takimi jak 
Dobra Widawa. Dzięki niej możli-
we jest wspieranie oddolnych ini-
cjatyw lokalnych NGO oraz grup 
nieformalnych - mówi Marta Ka-
sina, prezeska LGD.

W ciągu ostatnich pięciu lat we 
współpracy z „Dobrą Widawą” 
zrealizowano aż 44 projekty, które 
odmieniły lokalne społeczności. 

Gala była okazją do poznania 
inspirujących działań zrealizo-
wanych przez lokalnych gran-
tobiorców, którzy – dzięki uzy-
skanemu dofinansowaniu – z 
powodzeniem zrealizowali liczne 
projekty służące społecznościom 
lokalnym. 

Gościem wydarzenia był Pa-
weł Zań – koordynator Programu 
„Działaj Lokalnie” w Akademii 
Rozwoju Filantropii w Polsce.

(OAI)

Na zewnątrz przymroziło, ale w 
hali gminy Oleśnica atmosfera 
była gorąca!

„Było dużo muzyki, śmiechu, 
znajomych twarzy i oczywiście coś 
pysznego na ząb – czyli wszystko, 
co folkowe serce kocha najbardziej. 
Dużo świetnych zespołów. Cu-
downie było oglądać i słuchać spo-
rą część ludowej rodziny. Widać, 
ile serca, zaangażowania, pracy 
wkłada każdy z nas w to, co robi. 
Dziękujemy Gminnemu Ośrod-
kowi Kultury Oleśnica za cudow-
ny przegląd – takie wydarzenia 
przypominają, jak piękne są nasze 
tradycje!” - to chyba najlepsza re-
cenzja Kogutka, czyli Przeglądu 
Zwyczajów i Obrzędów Wiosen-
nych i Wielkanocnych. Wystawił 
ją jeden z uczestników  - Zespół 
Folkowy SkokoWianki ze Skokowa 
(powiat trzebnicki).

Kogutek zapiał już po raz 26. Ko-
lejny raz był połączony z Jarmar-

kiem Wielkanocnym. Jak zwykle 
wydarzenie przygotowane przez 
Gminny Ośrodek Kultury w hali 
gminy Oleśnica na Wileńskiej ob-
fi towało w wiele atrakcji, a w pro-
gramie znalazły się występy arty-
styczne, warsztaty rękodzielnicze, 
kiermasz.

Był również konkurs na naj-
piękniejszą palmę wielkanocną: 
I miejsce ex aequo zajęły KGW 
z Krzeczyna i Ligoty Polskiej, II 
przypadło KGW z Piszkawy, a 
trzecia zdobyła Józefa Duda. 

(OAI)

A było ich 44

Piał Kogutek, piał

Pretendują do miana „najładniejsze stoisko”

Prezentowały się malowniczo

 olesnica24.com
Więcej zdjęć na

 olesnica24.com
Więcej zdjęć na
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STRZAŁKOWA  A przy ich 
robieniu było dużo rozmów i 
żartów.

W ubiegłym tygodniu zorga-
nizowane w Strzałkowej zostały 
warsztaty, na których powstały 
ozdoby wielkanocne. Mieszkan-

ki do dyspozycji miały najróż-
niejsze materiały i wykorzystały 
je w pełni. Było dużo rozmów, 
żartów, a fi nalnie przepięknych 
wianków, które będą zdobiły 
okna i drzwi podczas nadcho-
dzących świąt. 

(OAI)

Cuda wianki 
wielkanocne

Tadeusz Kubów Justyna Szyller Łukasz Baszkiewicz Michał Szumski Andrzej Hold Artur Ciosek Dariusz Palma

Nie tylko „Oleśnicką”, ale w ogó-
le czytać, czytać i jeszcze raz 
czytać. I cały czas, jak mawia 
Duda, uczyć się...

Na ostatniej sesji Rady Gminy 
Dobroszyce radny Andrzej Hold 
był łaskaw powiedzieć:

„Ale nie mogłem się zgodzić z 
tym, jak zaznaczam przez przy-
padek, przeczytałem trzy ostatnie 
artykuły w Gazecie Oleśnickiej. Za-
znaczam - ja tej gazety nie czytam, 
ale po prostu przez przypadek. I 
pytam się, jaki tam jest szacunek 
w tym artykule. W jednym z arty-
kułów dla pana wójta, gdzie pan 
redaktor Rybak pisze. To jest oso-
ba publiczna i jeżeli chodzi o pana 
wójta pisze po imieniu, przepra-
szam wójt Ciosek czy pan Ciosek 
pisze po prostu Ciosek. To samo się 

odnosi odnośnie przewodniczące-
go rady pana Dariusza Plamy też. 
Przez per ty. Uważam, że to trochę 
jest nie fair”. 

Po pierwsze - cieszę się, że 
„przez przypadek” po kolei wpa-
dają w ręce pana radnego kolejne 
wydania „Panoramy”. Nie czytasz, 
nie wiesz!

Po drugie - o ile się nie mylę, to 
wójt ma imię Artur, a przewodni-
czący Rady Dariusz. Tak więc gdy-
bym pisał o obu tych samorządow-
cach po imieniu, to napisałbym 
np. „Artur mówi, że to kłamliwe 
informacje”. Zapis „Ciosek mówi, 
że to kłamliwe informacje” nie jest 
zwracaniem się i pisaniem o kimś 
po imieniu. A tym samym nie jest 
pisaniem o kimś „przez per ty”. 

Po trzecie - warto czytać, panie 
radny, naprawdę warto. Nie tylko 

„Panoramę”, choć z niej może się 
pan wielu ciekawych o swojej gmi-
nie dowiedzieć. Ale w ogóle warto 
czytać, w tym prasę, czy szerzej 
- media. Gdyby pan czytał, to wie-
działby pan, że o prezydencie pisze 
się „Duda”, o premierze „ Tusk”, o 
ministrze spraw zagranicznych „Si-
korski”, a o prezesie PiS „Kaczyń-
ski”. I tak dalej. Pomijam już fakt, że 
o kierującym gminą piszemy albo 
wójt gminy, albo wójt Ciosek, albo 
Artur Ciosek, albo gospodarz gmi-
ny, albo właśnie po prostu Ciosek. 
I nie ma w tym cienia braku sza-
cunku. Warto więc czytać, czytać 
i jeszcze raz czytać. I cały czas, jak 
mawia Duda (przepraszam, specjal-
nie dla pana: pan prezydent doktor 
Andrzej Duda) uczyć się, uczyć się i 
jeszcze raz uczyć...

Roman Rybak 

Warto czytać, panie radny

Ostatnia sesja Rady Gminy Do-
broszyce powoli dobiegała końca, 
kiedy nagle Tadeusz Kubów, sołtys 
Bartkowa, włożył kij w mrowisko... 

Szyller nie odpowiada, 
Baszkiewicz pstryka

Sołtys najpierw zarzucił rad-
nym opozycji - Michałowi Szu-
mskiemu i Justynie Szyller brak 
szacunku. Szumskiemu bo „ja nie 
szpieguję pana, jak pan to nazy-
wał”. A Szyller, bo „to nie jest sza-
cunek dla ludzi, dla wybrańców, 
jeżeli się mówiło, że z przyczyn 
zdrowotnych rezygnuje się z soł-
tysa, a były zapytania do pani, 
dlaczego pani rezygnuje z funkcji 
radnej i do tej pory nie dostał nikt 
odpowiedzi”. 

- Jeśli chodzi o stan mojego 
zdrowia, dlaczego zrezygnowa-
łam i  czy będę dalej radną, to ta-
kie zapytanie do mnie nie padło. 
Był tylko jeden komentarz na Fa-
cebooku. Pod nim, nie będę udzie-
lała odpowiedzi. Jeśliby przyszedł 
mieszkaniec do mnie i spytał się, 
oczywiście żadna tajemnica, zo-
stałaby udzielona odpowiedź - 
wyjaśniła Justyna Szyller. 

I dodała: „A szacunek działa 
w dwie strony. Zostałam przy 
pracownikach GCK oczerniona 
przez obecną panią sołtys, więc 
powinien chyba szacunek działać 
w dwie strony”. 

- Był wielki szum o podwyżkę 
śmieci, pan radny Szumski zabie-
ra zawsze głos, wszyscy jego ko-
ledzy obok siedzący tylko nasłu-
chują się. Oni nie zabierają głosu. 
Tylko zawsze pan Szumski albo 

pan Baszkiewicz - ocenił też soł-
tys Kubów. 

Skrytykował wspomniane-
go Łukasza Baszkiewicza. „Pan 
Baszkiewicz nie słuchał, co mówił 
pan wójt, tylko bez przerwy w 
telefonie sobie coś tam pstryka” - 
stwierdził. 

- Mamy XXI wiek. Większość 
rzeczy w pracy załatwiam przez 
telefon. Kiedy nie ma mnie w biu-
rze, osoby do mnie piszą, więc je-
stem zobowiązany im odpisywać, 
cały czas kontrolować, co się dzie-
je. To, że nie słyszałem wypowie-
dzi pana wójta, nie jest prawdą. 
Mam podzielność uwagi, słucha-
łem, co pan wójt przedstawiał. Za-
rzut o tym, że w telefonie siedzę i 
nie wiem, czy gram w gierki, czy 
coś innego robię, jest niezasadny 
- tak z kolei ripostował sołtysowi 
Łukasz Baszkiewicz. 

Szumski ma załatwić 
bezpłatne leczenie  

I wreszcie przypuścił frontalny 
atak na Szumskiego. 

- Panie Szumski, był pan w te-
lewizji, tam swoje mądrości opo-
wiadał, że nawet redaktor nie 
wiedział, o jakie słowa chodzi. 
Pan cały czas wzoruje się na tym, 
że okradają budżet. To nie jest 
prawdą. Ten budżet przechodzi 
na dobro gminy. Świetlica w Mę-
karzowicach została wybudowa-
na z tych pieniędzy właśnie, gdzie 
zostały zaoszczędzone z budżetu  
sołeckiego. Czemu pan nie poje-
dzie do ministerstwa, jak pan taki 
wykształcony, i nie poprosi mini-
stra zdrowia, żeby dla emerytów 

dali bezpłatne leczenie. Tylko za 
13 złotych, że podnieśli śmieci, to 
wielki szum. Wielki szum za 13 
złotych... To jest niecałe dwa bo-
chenki chleba, a ile kosztują leki 
dzisiaj. Podrożeje prąd - czemu 
pan nie pojedzie do energetyki i 
nie powie pan, że obniżcie prąd 
emerytom - atakował.  

Jak sie bronił i polemizował lider 
opozycji?

- Nie padły tam słowa, że fun-
dusz sołecki został ukradziony 
przez kogokolwiek. Ja stwierdzi-
łem, że fundusz nie jest wyod-
rębniony w gminie na zapytanie 
pana redaktora - zaczął swoją 
polemikę od wyjaśnień odnośnie 
telewizyjnego występu Michał 
Szumski. 

Powiedział też, że słowa, któ-
rych miał rzekomo nie rozumieć 
redaktor, to „obligatoryjny” i 
„partycypacja obywatelska”. - Sło-
wo „partycypacja” rzeczywiście 
jest mi znane z różnego rodzaju 
szkoleń i takiego użyłem  Ale wie 
pan, występ w telewizji wiąże się z 
tym, że dochodzi stres, to był pro-
gram na żywo, więc wypowiadać 
się w tych kwestiach jest napraw-
dę trudno. Ja życzę panu, żeby pan 
był zaproszony przez telewizję i 
wypowiedział się w prostych sło-
wach - ripostował Kubowowi.

Mówił, że wszyscy radni z klu-
bu Gmina Bliska Mieszkańców są 
aktywni na posiedzeniach komisji, 
bo praca radnego to nie tylko za-
bieranie głosu na sesjach.

- Jeszcze dwie kwestie - minister 
zdrowia i energetyka... Panie soł-
tysie, nie rozumiem pana zarzutu. 

Jak ja, z perspektywy prostego 
obywatela, mogę pojechać do pana 
ministra i powiedzieć „Panie mi-
nistrze, zmień pan stawki obowią-
zujące...” - mówił też Szumski. I na 
koniec stwierdził, że jeśli Kubów 
czuł się urażony słowami o szpie-
gowaniu, to on go przeprasza. 

Skończmy z wojną 
polsko-polską

A do dyskusji włączył się też 
Andrzej Hold, radny z komitetu 
Cioska.

Mówił o „hejcie, jaki jest w In-
ternecie odnośnie mojej osoby, czy 
osoby pana przewodniczącego, 
czy pani Ireny [Sebastjańskiej], czy 
pana Maleszki”. 

Powiedział też o artykule z „Pa-
noramy”, w którym „jakiś miesz-
kaniec gminy Dobroszyce wystę-
puje do wojewody o odwołanie 
przewodniczącego Rady Gminy 
Dobroszyce”. I poradził, aby Miro-
sławowi Nodze, prezesowi Stowa-
rzyszenia Na Rzecz Rozwoju Wsi 
Łuczyna, bo to o niego chodzi, 
„przedstawić, jakie są przepisy, 
kto może wystąpić z takim wnio-
skiem i kto może przewodniczące-
go Rady odwołać”. Dodajmy, że w 
„Panoramie” te procedury wyja-
śniliśmy.

Bronił również podwyżki ceny 
za śmieci - przypomnijmy, w Do-
broszycach to 42 zł (najwięcej, obok 
Twardogóry) w całym powiecie). 

A  n a  ko n ie c  z a ap e lowa ł : 
„Skończmy z tą wojną polsko-pol-
ską w naszej małej ojczyźnie, tu-
taj w gminie, bo naprawdę to nie 
przystoi”. 

Załatwmy to poza 
kamerami

Ostatnie słowa należały do wójta 
i przewodniczącego Rady. 

- Ja apeluję, żeby sprawy wyja-
śnić między sobą poza kamerami. 
Ja też jestem zbulwersowany tą 
arogancją i tym brakiem szacun-
ku na poprzednich sesjach, bo one 
zaczęły eskalować dalej przez pry-
zmat prasy, a dalej przez pryzmat 
Internetu do tego, że władze moż-
na obrażać, że można zniszczyć 
czyjś autorytet i ciężką pracę zdep-
tać - żalił się Artur Ciosek. 

I prosił, aby „nie obmawiać niko-
go za plecami, nie okłamywać in-
nych, mówić o tym, że wioski np. 
zostały zaniedbane przez pryzmat 
braku funduszów sołeckich”, bo 
wójt musi „później wielokrotnie się 
tłumaczyć, że co prawda środki nie 
zostały wydzielone, tak jak rozma-
wialiśmy, ale zostały przeznaczo-
ne dla sołectwa na ich działania w 
innej formie, w mniejszej kwocie”.

Dariusz Palma z kolei powie-
dział, że „ma w sobie wiele żalu i 
bólu do wielu sytuacji”. I że „mógł-
bym się odnieść do tych artykułów 
[w Panoramie - red.]”, ale uważa „że 
nie ma sensu naprawdę”. 

- Zresetujmy to wszystko, spró-
bujmy jakoś ze sobą współpracować. 
Jest szansa na to, że jeszcze coś do-
brego zrobimy. Patrzmy na to, żeby 
tak jak tu kiedyś pan radny Szum-
ski powiedział: „Jesteśmy tutaj po-
wołani do tego żeby służyć, ale też 
i rządzić”. Więc rządźmy, rządźmy 
wspólnie, razem, w porozumieniu - 
zaapelował na fi nał.   Roman Rybak

Sołtys włożył kij w mrowisko... 
DOBROSZYCE. To „wojna polsko-polska” czy po prostu uroki demokracji?

Gdzie zawiśnie?

STRZAŁKOWA
robieniu było dużo rozmów i 
żartów.

nizowane w Strzałkowej zostały 
warsztaty, na których powstały 
ozdoby wielkanocne. Mieszkan-

Cuda wianki 
wielkanocne

Gdzie zawiśnie?

OGŁOSZENIE
Na podstawie art. 35 ust. 1 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. o gospodarce nieruchomościami (tekst jedn. Dz. U. z 2024 roku, 
poz. 1145 ze zm.), Burmistrz Miasta i Gminy Twardogóra informuje, że na tablicy ogłoszeń i stronie internetowej Urzędu Miasta 
i Gminy Twardogóra został wywieszony:

,,WYKAZ  NIERUCHOMOŚCI PRZEZNACZONYCH DO ZBYCIA” z dnia 08 kwietnia 2025 r.
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Przechadzając się po ścisłym cen-
trum Bierutowa, trudno nie  zwró-
cić uwagi na jedną z najbardziej 
urokliwych uliczek odchodzących 
od Rynku w stronę zachodnią. 
To utwardzona oryginalnym  ka-
miennym brukiem ulica Browar-
na, która przy kościele Świętego 
Józefa Oblubieńca łączy się z ulicą 
Oleśnicka.

Bardzo ładnie prezentuje się 
starannie odnowiona kamienica z 
numerem 5.  

Ale skąd nazwa ulica 
Browarna? 

Czy może to świadczyć o tym, 
że kiedyś funkcjonował tu, jak w 
większości niemieckich miast i 
miasteczek, lokalny browar?

To pytanie kierujemy do bieru-
towskiego znawcy historii Grze-
gorza Michalaka, wcześniej za-
glądając na ofi cjalną stronę miasta, 
na której znajdujemy taki oto frag-
ment:

„W XVIII wieku obszar miejski 
wypełniała już nowa zabudowa, 
zwarta jedynie przy Rynku i paru 
ulicach i wykraczająca nieznacz-
nie na przedmieścia. Na Przed-
mieściu Brzeskim nad Widawą 
skupiały się młyny, na Namy-
słowskim, w sąsiedztwie zamku 
leżały folwarki książęcy i miejski, 
a także browar, gorzelnia, słodow-
nia, piekarnia, łaźnia i rozległy 
ogród zamkowy. Na zachodzie 
- na Przedmieściu Wrocławskim - 
dominował kościół Świętej Trójcy 
i szpital. W 1785 r. miasto liczyło 
201 domów, z których 40 było mu-
rowanych, natomiast pozostałe 
były przeważnie o konstrukcji 
szkieletowej (mur pruski)”.

Panie Grzegorzu, to jak to z tym 
browarem było?

- Przyznam, że dotychczas tema-
tem browaru w Bierutowie zajmo-
wałem się dość mało. Ale przeszu-
kałem posiadane materiały i  udało  
mi się ustalić, że w Bierutowie nie-
mal „od zawsze” istniał browar, 
który był własnością księcia - mówi 
Panoramie Grzegorz Michalak.

I w swoim stylu snuje długą, cie-
kawą, opowieść...

- Książęcy browar istniał w Bie-
rutowie i na przestrzeni wieków 
fi zycznie mógł być zlokalizowany 
w różnych  miejscach. Być może 
nawet gdzieś w obrębie samego 
zamku. Natrafiłem jednak na in-
formację, że 

browar był książęcy, 
a warzelnia i gorzelnia 
miasta. 

Nie znam się na technologii pro-
dukcji piwa, ale z tego, co wiem, 
to warzelnia jest częścią browaru, 
w której przygotowuje się - warzy 
zacier, a z niego po gotowaniu z 
chmielem powstaje tz w. brzeczka. 
Następnie zaś, po dodaniu droż-
dży i przeprowadzeniu procesu 
fermentacji alkoholowej, piwo. 
Wynika więc z tego, że właśnie 
warzelnia i gorzelnia były miasta, 
a browar, w którym powstawa-
ło już gotowe piwo, był książęcy. 
I właśnie ta warzelnia była przy  
wspomnianej ulicy Browarnej, 
która nadal współcześnie tak się 
nazywa.  Ulica ta obecnie jest bar-
dzo zaniedbana. Jest wyłożona 
kamieniem polnym i nawierzch-
nia ta pochodzi z czasów kiedy po 
wodociągowaniu i kanalizowaniu 
Bierutowa układano w mieście 
nową nawierzchnię ulic, czyli z lat 
30. XXw. Kiedy pełniłem funkcję 
burmistrza, w roku 2006 przygoto-
wywałem remont tej ulicy, jednak 
już po moim odejściu następcy 
nie podjęli  tego tematu i obecnie 
ta ulica ma nadal nawierzchnię 
jeszcze z lat 30. XX w. w znacznym 
stopniu zdegradowaną i zniszczo-
ną. To właśnie gdzieś tam przy tej 
ulicy była warzelnia, ale niestety 
nie wiem dokładnie, w którym 
miejscu. Budynek warzelni został 
z powodu niszczenia rozebrany w 
roku 1850. Zapewne wpłynął na to 
również fakt, że wcześniej, gdyż 
w roku 1823, ośmiu mieszczan 
bierutowskich założyło prywatny 
browar przy ulicy Junkernstraße, 

czyli obecnej Konopnickiej. Nie-
stety, również nie znam dokładnej 
lokalizacji w którym miejscu tejże 
ulicy ten browar znajdował się. 
Jedynie domyślam się i mam pew-
ną hipotezę, ale o tym  za chwilę. 
Zapewne jak współcześnie inwe-
stycje, tak i wtedy, w XIX wieku, 
warzelnia miejska przy ulicy Bro-
warnej, „przegrała” z konkurencją 
prywatną przy ulicy Konopnickiej 
(Junkernstraße). Ten browar przy 
ulicy Konopnickiej (Junkernstraße) 
w roku 1845 stał się wyłączną 
własnością piwowara Erdmanna 
Specka, od którego w roku 1867 
przejął go Schindler i nazwał Bro-
war Schindler. Browar Schindler w 
roku 1874 unowocześniono, montu-
jąc w nim maszyny parowe i w ta-
kim kształcie przetrwał on do roku 
1911 pod nazwą Dampfbrauerei 
Schindler Bernstadt, czyli Browar 
Schindlera Bierutów. Po tym roku 
nie natrafi łem już na żadne infor-
macje o jakimkolwiek browarze w 
Bierutowie. Trudno mi więc powie-
dzieć, czy po tym roku istniał jesz-
cze w Bierutowie jakikolwiek inny 
browar, o którym po prostu nic nie 
wiem,  czy już w Bierutowie nie 
było żadnego browaru, ale chyba 
raczej to drugie? - pyta retorycznie 
nasz ekspert.

A namacalnym dowodem ist-
nienia  bierutowskich browarów są 
odnalezione artefakty.

- W trakcie  prac ziemnych przy 
ulicy 1 Maja 

natrafi ono na sporą ilość
uszkodzonych butelek 
od piwa. 

Miały utrącone szyjki. Było to 
chyba w 90. latach ubiegłego wieku, 

kiedy Telekomunikacja układała 
przewody pod chodnikiem nie-
opodal mojego domu, a dokładnie 
był to rok  1996. Potem, przy kolej-
nych pracach, ponownie odkopano 
to miejsce. Tych butelek jest tam w 
ziemi naprawdę sporo i wszystkie 
są uszkodzone, bez szyjek. Można 
więc zakładać, że w taki sposób, 
mówiąc współczesnym językiem, 
„zutylizowano” je, czyli po prostu 
zakopano w ziemi. Jednak dokładne 
miejsce, gdzie je zakopano, jest pod 
kasztanem po drugiej stronie ulicy 
1 Maja. Tam obecnie jest wjazd na 
posesję, na której stoi budynek daw-
nej synagogi, a obecnie Pogotowie 
Opiekuńcze. A to pozwala wysnuć 
pewną hipotezę. W budynku wcze-
śniej był internat Technikum Rol-
niczego, a jeszcze wcześniej, przed 
1945 rokiem, była tam jakaś prze-
twórnia owoców, czy coś w tym 
rodzaju. Był tam też wysoki komin, 
do którego jeszcze w latach, gdy 
był tam wspomniany internat, był 
podłączony piec centralnego ogrze-
wania obiektu, w tym synagogi, 
która jest teraz aulą. Jednak komin 
pierwotnie i w założeniach jego bu-
dowy był typowym przemysłowym 
właśnie do kotłów parowych prze-
mysłowych. Komin rozebrano kilka 
lat temu. I w mojej ocenie to właśnie 
w tym budynku mógł być Browar 
Schindlera, określany od roku 1874 
jako Dampfbrauerei, czyli Browar 
Parowy - mówi Michalak. - Ulica 
Konopnickiej (Junkernstraße) jest 
typowo śródmiejską i nie ma tam 
żadnych śladów jakiegokolwiek 
obiektu przemysłowego z kominem 
do kotła parowego. Jedynie więc ten 
obiekt spełnia te warunki. Obecnie 
przynależy do ulicy 1 Maja, ale pod 

koniec XIX wieku, kiedy istniał Pa-
rowy Browar Schindlera tej ulicy 
jeszcze nie było, a teren był tuż za 
murem obronnym wzdłuż obecnej 
ulicy Konopnickiej (Junkernstraße), 
czyli formalnie mógł być przypi-
sany właśnie do tej ulicy, czyli Ko-
nopnickiej (Junkernstraße). Podkre-
ślam jednak, że to są jedynie moje 
domysły, ale właśnie tak mogło być. 
Dodatkowo w całym tym komplek-
sie jest też dawna synagoga, która 
nawet obecnie chociaż przynależy 
formalnie do ulicy 1 Maja, to przed 
1945 rokiem, główne wejścia miała 
właśnie od strony ulicy Konopnic-
kiej. Granitowe chodniki są tam 
nadal, chociaż są już zapomniane i 
niewiele osób w ogóle wie, że tam 
są i że prowadziły od synagogi 
właśnie do ulicy Konopnickiej (Jun-
kernstraße). To wszystko wskazuje 
na to, że to właśnie tam mógł być 
Browar Schindlera i raczej tak było, 
a właściciel mógł być członkiem 
społeczności żydowskiej, może na-
wet jednym z kolatorów budowy 
synagogi? - opowiada nasz roz-
mówca.

Wróćmy do odkopanych bu-
telek po piwie. Są na niej napisy. 
Po jednej stronie mamy wspomi-
nany „Dampfbrauerei Schindler 
Bernstadt”, a po drugiej jest napis 
„Unverkäuflich vor Missbrauch 
wird gewarnt”, czyli „Nie na sprze-
daż, ostrzegamy przed niewłaści-
wym użyciem, browar parowy”. 
Czyli jest to coś w rodzaju napisu o 
ochronie praw do butelki.

Zreasumujmy 

- browar w Bierutowie 
był! 

- Najpierw książęcy, potem w 
połączeniu z miejskim, a potem 
Schindlera. Nie do końca pewna 
jest ich lokalizacja. Na pewno była 
warzelnia miejska gdzieś przy 
obecnej ulicy Browarnej, ale nie 
wiem dokładnie gdzie, być może 
nawet w tym miejscu, gdzie obec-
nie stoi kościół Świętego Józefa? 
No i był prywatny browar, który 
założono w roku 1823 i który potem 
jako Schindlera przetrwał do roku 
1911. I bardzo prawdopodobne, że 
są to dokładnie te budynki, gdzie 
dziś jest Pogotowie Opiekuńcze. 
Te budynki już po roku 1945 po-
ważnie przebudowano z obiektów 
przemysłowych i nadano im obec-
ny kształt - konkluduje Grzegorz 
Michalak.  (hag)

Nazwa ulicy poświadcza istnienie browaru Po piwie bierutowskim

Jak w Bierutowie piwo warzyli
W mieście niemal „od zawsze” funkcjonował browar, który na początku był własnością księcia.

O nieszczęście nietrudno...

Jeden z czytelników przesłał 
nam zdjęcia z prowadzonych 
prac na drodze Oleśnica - Wabie-
nice. 

„Nikt z pracowników nie ma 
kamizelek. A o nieszczęście nie-
trudno” - napisał i dodał, że „sy-
gnalizacja świetlna tak działa, że 
na środku prac spotykają się auta 
z przeciwnych stron...”. (OAI)

A kamizelki?

O BHP tu się nie myśli...

O nieszczęście nietrudno...

nam zdjęcia z prowadzonych 
prac na drodze Oleśnica - Wabie-
nice. 

A kamizelki?

O BHP tu się nie myśli...

DOBROSZYCE  Malownicze 
okolice Kłodzka to świetna sce-
neria dla nauki.

W lutym i w marcu dwie 20-oso-
bowe grupy uczniów klas 6, 7 i 8 

ze Szkoły Podstawowej im. Ire-
ny Sendlerowej w Dobroszycach 
uczestniczyły w warsztatach pro-
wadzonych po angielsku przez 
obcokrajowców. Pochodzili z m.in. 

Lekcje w Kotlinie

Pozostały wspomnienia...

tak odległych krajów, jak Uganda, 
Botswana, czy Peru. Wszystkie 
lekcje językowe odbywały się w 
malowniczej Kotlinie Kłodzkiej. 
Uczniowie byli w Międzygórzu i 
Bystrzycy Kłodzkiej.

Nauka języka zorganizowana 
została w ramach programu „Euro-
week”. To program edukacyjny dla 
dzieci i młodzieży w wieku szkol-
nym oraz dla dorosłych, który ma 
na celu doskonalenie umiejętności 
językowych w zakresie języka an-
gielskiego oraz kształtowanie zdol-
ności przywódczych uczestników. 
Ponadto ma służyć rozwijaniu inte-
ligencji, tak potrzebnej uczniom w 
szybko zmieniającym się świecie, 
uczeniu wielokulturowości, komu-
nikacji społecznej oraz rozwijaniu 
kreatywności.

- W przyszłym roku szkolnym 
będziemy kontynuować te działa-
nia! - zapowiada dyrekcja szkoły.

(OAId)
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SYCÓW   Kanalizacji w Ko-
morowie i Świętym Marku nie 
będzie?

Prezes Sycowskiej Gospodar-
ki Komunalnej Dominik Kulok 
przedstawił radnym plany roz-
woju urządzeń wodociągowych i 
kanalizacyjnych. 

- Opisy tych inwestycji brzmią 
ładnie, ale to wszystko jest Aglo-
meracja Sycowska, czyli Syców, 
Wioska i Nowy Dwór, coś tam 
trochę w Stradomi, a reszta gmi-
ny jest jakby zapomniana, ma 
tylko płacić podatki i dokładać 
do tego interesu – skomentował 
gorzko Karol Zgadzaj.  – Pytałem 
wcześniej o budowę kanalizacji 
w Komorowie. Przekaz z urzędu 
był taki, że nie można jej wybudo-
wać, oczyszczalnia jest zbyt mała, 
aby jeszcze coś podłączyć. W tym 
czasie kilkukrotnie zwiększył się 

wywóz szamb, została podłączo-
na Wioska i oczyszczalnia nadal 
daje radę! I budujemy następne 
kolektory – zauważył. – A Komo-
rów? Plany były 25 lat temu i do tej 
pory nic nie zrobiono – podkreślał, 
dodając, jak niesprawiedliwie jest 
obciążanie mieszkańców małych 
miejscowości wyższymi kosztami 
wywozu szamb.

- Aglomeracja Syców powoła-
na jest uchwałą Rady Miejskiej i 
państwo mają wpływ na to, jak 
wygląda – odpowiedział Dominik 
Kulok. – Kanalizację buduje się 
przede wszystkim w aglomeracji, 
bo tego wymagają Wody Polskie, a 
ponadto ta budowa jest opłacalna, 
zgodnie z normatywami unijny-
mi, jeżeli na 1 km jest podłączone 
120 osób. W takiej rozstrzelonej 
zabudowie, jak w Komorowie, to 
jest praktycznie nie do spełnienia, 
choć w części jest tam również za-

budowa bardziej zbita – przyznał. 
- Uważam jednak, że lepszym 
rozwiązaniem jest wybudowa-
nie przydomowych oczyszczalni 
ścieków, co z punktu widzenia 
rodzin jest bardzo opłacalne, 
wręcz tańsze, niż eksploatowanie 
przyłącza kanalizacyjnego – pro-
ponował, dodając, że można na 
ten cel pozyskać dofi nansowanie. 
– Co do wody, w ostatnich latach 
był w Komorowie rozbudowany 
wodociąg. Staramy się zbierać 
wnioski od mieszkańców całej 
gminy i analizować możliwości 
podłączenia – zapewniał, dodając, 
że czasem inwestycje wodno-ka-
nalizacyjne trzeba łączyć z dro-
gowymi. Podkreślał też, że gmina 
Syców jako jedna z nielicznych nie 
dopłaca mieszkańcom do wody i 
kanalizacji, a „przeinwestowanie” 
może sprawić, że ceny wzrosną i 
konieczne będzie dokładanie z 

budżetu. Karol Zgadzaj odpowie-
dział jednak, że nie każdy może 
wybudować przydomowe oczysz-
czalnie. 

– Działają one dobrze tam, gdzie 
jest piasek, ale w wielu miejscach 
Komorowa jest glina i wtedy taka 
oczyszczalnie nie kosztuje osiem, 
lecz 20 tysięcy, bo trzeba wymie-
nić dużo gruntu, a to wymaga też 
rozkopania całego podwórka. Przy 
nowo stawianych budynkach da 
się to zrobić. Inna sprawa, kiedy 
ktoś już ma wokół domu ogród, 
położoną kostkę brukową - tłuma-
czył. – Poza tym znowu to przy-
kład, że wszyscy płacimy podatki, 
ale inwestujemy w mieście, a na te-
renach wiejskich zrzucamy koszty 
na mieszkańców.

- Kanalizacja na Świętym Mar-
ku i w Komorowie wymagałaby 
przepompowni, co byłoby bardziej 
skomplikowane, kosztowałoby ok. 

22 mln zł. Moim zdaniem lepiej 
dofinansować kwotą np. 10 tys. 
zł te oczyszczalne przydomowe 
– podtrzymywał prezes. – Niech-
by nawet zgłosiło się 200 gospo-
darstw, to będzie tylko 2 mln zł. 

- A co z budynkami wieloro-
dzinnymi po PGR? Tam są tylko 
dwa metry działki – zauważył 
radny Zgadzaj. 

- To prawda, ale zawsze znajdzie 
się jakieś rozwiązanie techniczne 
– zapewniał Dominik Kulok, do-
dając też uwagę, że „przez 20 lat 
te osoby nie martwiły się o kana-
lizację, a mogły tym tematem się 
zainteresować. Nie wiemy nawet, 
gdzie wcześniej odprowadzały 
ścieki”. Przyznał jednak, że „to 
temat skomplikowany”. Nic więc 
dziwnego, że panowie nie doszli 
do porozumienia i polemika na 
temat zasadności skanalizowania 
Komorowa (i szerzej: inwestycji w 
różnych miejscowościach gminy) 
trwała nadal również na czwart-
kowej sesji Rady Miejskiej.

Zbigniew Nowak

Reszta gminy zapomniana?

SYCÓW  Warto mieć sporto-
we marzenia.

Siedmioro wyróżniających się 
zawodników, którzy w ubiegłym 
roku osiągnęli sukcesy na arenie 
ogólnopolskiej, otrzymało z rąk 
burmistrza i przewodniczącej 
Rady Miejskiej stypendia sporto-
we w wysokości 3.600 zł. Było też 

10 dodatkowych wyróżnień o war-
tości 400 zł. 

- Każda sportowa droga jest 
inna, ale każdy wysiłek ma swoją 
wartość. Niech te nagrody będą 
motywacją dla wszystkich, którzy 
codziennie walczą o swoje sporto-
we marzenia - powiedział Łukasz 
Kuźmicz. 

(OAI)

Sportowi stypendyści

Najlepsi sportowcy zasłużyli na nagrodę

Stanisław Sysło (1938-2019) był 
fotografem amatorem, ale na wie-
lu zdjęciach utrwalił ważne chwi-
le w Sycowie. Edmund Goś, nasz 
współpracownik, ekspert od hi-
storii Sycowa, dostał kilkanaście z 
nich do wykorzystania w swoich 
publikacjach.  Dzisiaj prezentu-
jemy pięć fotografii Sysły, wyko-
nanych w roku 1966, czyli rok po 
pamiętnym Turnieju Miast Syców 
kontra Oleśnica. 

- A co tak ważnego działo się w 
Sycowie w roku milenijnym? Po-
znańskie Przedsiębiorstwo Robót 
Drogowych asfaltowało główne 
ulice: Młyńską, Dzierżyńskiego 
(obecnie Daszyńskiego), Oleśnic-
ką, Ogrodową, Kępińską, Waryń-
skiego. To rok 1000-lecia państwa 
polskiego - mówi Edmund Goś.

Na zdjęciu pierwszym widzi-
my właśnie dekorację milenijną 

na skrzyżowaniu Mickiewicza i 
Kępińskiej. Fotografia druga to 
budynek przy ulicy Kępińskiej 
w stadium budowy. Zdjęcie trze-
cie to plac budowy, na którym 

obecnie stoi budynek Spółdzielni 
Mieszkaniowej. Wejście do Mu-
zeum Ziemi Sycowskiej (obecnie 
Muzeum Regionalne) to fotografi a 
numer cztery. Przypomnijmy, że 

muzeum powstało w roku 1965. I 
zdjęcie piąte w tle informuje nas, że 
buduje się właśnie Rolniczy Dom 
Towarowy (RDT). A na pierwszym 
planie mamy urocze maluchy na 

huśtawkach. I huśtawki ze wzglę-
du na swoją, nazwijmy to prostotą, 
zwracają uwagę i, przede wszyst-
kim, eleganccy chłopcy w jakże 
gustownych berecikach... (ror) 

Berety, czyli sześć dekad temu SYCÓW  Rok 1966 
w obiektywie 

Stanisława Sysło.

1 2
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SYCÓW   Ale władze gminy 
widzą inne potrzeby niż aparat 
USG dla ginekologii do użytku 
raz w tygodniu.

Na wspólnym posiedzeniu ko-
misji burmistrz Łukasz Kuźmicz 
poinformował, że Starostwo za-
pytało o możliwość dotowania 
przez gminę zakupu aparatu USG 
do przychodni ginekologicznej 
szpitala. – Dyskutowaliśmy zasad-
ność zakupu tego aparatu i wpar-
cia szpitala powiatowego. Są też 
bowiem inne potrzeby w naszej 
części szpitala powiatowego, takie 
jakie remont oddziału rehabilita-
cyjnego, remont wind - zauważył.

- Jestem członkiem Rady Spo-
łecznej Powiatowego Zespołu 
Szpitali w Oleśnicy i tam przed-
stawiłem nasze zdanie, że jeste-
śmy bardziej skłonni zrobienia 
czegoś dla sycowskiego szpitala 
niż wsparcia zakupu USG – zgo-
dził się dyrektor SPZOZ Przychod-
nia Piotr Nogala. – Nie mówię, że 
jest to niepotrzebne urządzenie, 
ale jego koszt to ok. 120 tys. zł, a 
jeśli chodzi o użytkowanie, to gi-
nekologia w szpitalu funkcjonuje 
tylko raz w tygodniu. Zgodnie z 
przepisami powinna trzy razy. 
W naszej przychodni funkcjonu-
je cztery razy. Zastanawialiśmy 
się więc, czy jest sens robić zakup 
tego urządzenia na jeden raz w 
tygodniu – argumentował. – Po 
obejrzeniu pomieszczeń szpitala 
jestem zdania, że warto by prze-
znaczyć te pieniądze na remont 
oddziału rehabilitacyjnego, gdyż 

jest tam bardzo wysokiej klasy 
sprzęt, ale samo otoczenie wy-
gląda dosyć nieciekawie, a może 
i będzie zagrażało życiu, kiedy 
płytki zaczną odpadać. Wiem, 
że pojawiają się głosy, że jeśli nie 
zostanie zakupiony ten USG, to 
może specjalistyka ginekologicz-
na w szpitalu może być zamknię-
ta, ale zgodnie z przepisami i tak 
powinna funkcjonować trzy dni 
– powtórzył. - Może zakup tego 
urządzenia miałby większy sens, 
gdyby zdecydowano, że szpital 
w tej dziedzinie bardziej będzie 
funkcjonował. Moje obawy były 
jeszcze takie, czy po zakupie tego 
urządzenia po pewnym czasie nie 
przejdzie ono do Oleśnicy. No bo 
jeżeli będzie potrzeba, żeby albo 
tam będzie funkcjonowało cały 
czas, albo jeden dzień w Sycowie, 
to każdy dobry menadżer wziąłby 
w to miejsce, gdzie ono będzie bar-
dziej używane - zauważył.

- Ponieważ pracuję na oddziale 
rehabilitacji w Sycowie, wiem, że 
potrzeby szpitala są ogromne – 
zgodziła się radna Justyna Jakób-

czak. – Ten szpital odbiega nor-
mami od innych, chociaż można 
powiedzieć, że tworzą go bardziej 
ludzie i ich zaangażowanie w pra-
cę, aniżeli wszystkie inne czynni-
ki. Rozumiem, że to od dyrektor 
wyszła propozycja zakupu USG 
i nie chcę występować przeciw 
swojemu pracodawcy, niemniej 
oddział rehabilitacji na pewno 
ucieszyłby się z remontu. Mamy 
tam bardzo fajne urządzenia, ale 
znajdują się w pomieszczeniu po 
byłej bakteriologii, które jest całe 
pokryte białymi płytkami i woła 
o remont. 

- Pomieszczenie przypomina 
rzeźnię z lat 60. – stwierdził bur-
mistrz.

- Uważam, że musimy wspierać 
szpital, ale bardziej remonty, niż 
zakup sprzętu, aby „pieniądze zo-
stały na miejscu”. Słyszałem też, że 
na oddziale opieki długotermino-
wej konieczne jest zamontowanie 
klimatyzacji, bo bez niej osoby 
starsze mają ciężkie warunki - po-
wiedział Łukasz Schönfelder. 

- Każdy z oddziałów wymaga 
jakiegoś wsparcia – przyznała Ju-
styna Jakóbczak.

- USG miało być finansowane 
po połowie przez nas i powiat, a 
remont pomieszczenia, o którym 
mówiła radna Jakóbczak, to może 
być porównywalna kwota, czy 
może 60, może 70 tysięcy złotych - 
ocenił burmistrz.

W świetle tych argumentów 
radni w głosowaniu skłonili się ku 
temu, aby raczej wspierać remont.

Zbigniew Nowak

Powiat chce 
pieniędzy od gminy

Piotr Nogala

GOSZCZ  O zasługach miesz-
kańców dziennikarka „zapo-
mniała”...

„Pałac tajemnic” to tytuł fil-
mu, który został umieszczony na 
YouTube.

„Ukradzione skarby, skrzynia w 
gruzach i sekret wielkiego pożaru. 
Kupmy sobie zamek to pełen ta-

jemnic program, w którym Joanna 
Lamparska, znana pisarka i dzien-
nikarska odwiedza szalonych lub 
całkiem normalnych właścicieli 
zamków i pałaców. Szuka z nimi 
skarbów, ujawnia kontrowersyj-
ne dokumenty, śledzi codziennie 
życie ludzi, którzy postanowili 
ratować zabytki. Z daleka życie 
z zamkiem czy pałacem wydaje 

Lamparska podpadła

A kto o to zabiegał?

Nowi radni z LO

27 marca odbyły się w Liceum Ogólnokształcącym im. Tadeusza 
Kościuszki w Sycowie wybory do Młodzieżowej Rady Gminy. W 
głosowaniu uczestniczyli uczniowie, wykazując tym samym zaangażo-
wanie w sprawy lokalnej społeczności. Mandat radnych zdobyli Lena 
Rutkowska i Jakub Żuk. „Serdecznie gratulujemy wybranym radnym i 
życzymy owocnej pracy na rzecz młodzieży w naszej gminie!” - napisa-
ła dyrekcja.  (OAIk)
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MIĘDZYBÓRZ  Kolejne laury 
dla OSM Międzybórz.

W Auli Uniwersytetu Adama 
Mickiewicza w Poznaniu odbyła 
się jubileuszowa gala „Gospodar-
czo – Samorządowego HIT Wiel-
kopolski i Ziemi Lubuskiej”. Kapi-
tuła konkursu stwierdziła, że do 
projektu, w siedmiu kategoriach, 
zarekomendowano 183 zgłoszenia, 
z tego zarekomendowano 60 pod-
miotów spełniających wszystkie 
wymagania regulaminowe. 

W oparciu o informacje pozyska-
ne ze środowisk gospodarczych i 

samorządowych postanowiono od-
znaczyć 30 osób orderem „30-lecia 
HIT za zasługi w rozwoju gospo-
darczym i samorządowym”. Wśród 
uhonorowanych jest Barbara Szczer-
ba, prezes Okręgowej Spółdzielni 
Mleczarskiej w Międzyborzu.

Ponadto OSM w Międzyborzu 
został przyznany „Tytanowy HIT”, 
za „zbudowanie silnej, rozpozna-
walnej marki OSM Międzybórz, 
jako producenta najwyższej jakości 
tradycyjnych wyrobów mleczar-
skich w oparciu o własną strategię 
rozwoju i model zarządzania”.

(OAI)

HIT z mleczarni

Barbara Szczerba uhonorowana

TWARDOGÓRA  Burmistrz 
ogłosił konkurs na dyrektora 
Miejskiego Przedszkola. 

Burmistrz 26 marca ogłosił 
konkurs na stanowisko dyrektora 
Miejskiego Przedszkola w Twardo-

górze. Kandydat musi przedstawić 
koncepcję funkcjonowania i roz-
woju placówki.

Oferty można składać do 17 
kwietnia wyłącznie w formie pa-
pierowej w zamkniętych koper-
tach.  (ror)

Kto zostanie dyrektorem?

BIERUTÓW   Zachowajcie 
ostrożność! 

Ruszyły wiosenne porządki 
na cmentarzu komunalnym w 
Bierutowie. Bierkom rozpoczął je 
od odnowienia dachu na kaplicy 
cmentarnej. 

Spółka prosi o zachowanie 
szczególnej ostrożności osoby od-
wiedzające cmentarz oraz o chwi-
lowe niekorzystanie z ujęcia wody 
przy kaplicy. Najbliższa studnia 
znajduje się przy Grobie Niezna-
nego Żołnierza.

(OAI)

Porządki na cmentarzu

Roboty trwają

się bajką, jak jest naprawdę? Ile 
to kosztuje? Warto było?” - tak 
zachwala go producent. Jego re-
żyserką i prowadzącą jest właśnie 
Lamparska.

Ale najnowszy jej produkt nie 
wzbudził, eufemistycznie rzecz 
ujmując, entuzjazmu wśród zarzą-
dzających pałacem i mieszkańców 
Goszcza. Dlaczego?

„Cóż... Nie zamierzam stawać do 
tej nierównej walki o zaszczyty.

W filmie ani jednego słowa o 
prawie 1000 osobach, które podpi-
sały petycję i że właściwie był to 
pomysł społeczny.

Najważniejsze dla mnie jest, 
że rzeczywistość pałacu została 
odmieniona i otworzyły się nowe 
perspektywy dla zabytku” - napi-
sał o fi lmie administrator profi lu 
Pałac Goszcz.

A jedna z internautek skomento-
wała to „zapomnienie” reżyserki 
słowami: „Naprawdę to smutne, 
że nie wspomniano o społecznej 
inicjatywie i osobach, które dąży-
ły do uratowania resztek pałacu”...

(ror)

Fitneski 
z ogólniaka
W Liceum Ogólnokształcącym im. 
Tadeusza Kościuszki w Sycowie 
realizowany jest projekt „Zrób coś dla 
zdrowia”. W ramach tego odbywają się 
zajęcia fi tness. Prowadzi je dla dziew-
cząt wuefi stka Jolanta Dolata. Było to 
możliwe dzięki dofi nansowaniu Urzędu 
Miasta i Gminy w Sycowie.  (OAIk)
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Najbardziej zaawansowani po-
biegli w niedzielę 21 km, a po-
zostali - 10.

W niedzielę 6 kwietnia odbył się 
V Oleśnicki Bieg Leśny Miodary 
2025. Pogoda była zaskoczeniem 
dla wszystkich - temperatura wy-
nosiła około 0 stopni. Rok temu było 
32 na plusie! Oczekiwanie na start 
dawało się wszystkim we znaki. Ła-
twiej było przetrwać przy ognisku, 
pijąc gorące napoje lub biorąc udział 
w przedbiegowych rozgrzewkach 
prowadzonych przez Hamilę Huber 
z Extreme Fitness. Niespodzianką 
poprawiającą nastrój była płynąca z 
głośników piosenka o Biegu Leśnym 
COB. Ciekawostką jest, że powsta-
ła dzięki wykorzystaniu narzędzi 
sztucznej inteligencji przy współpracy 
z nutkaia.pl.

Najpierw odbyły się dwa biegi 
skrzatów - na 100 i 200 m. Głos spi-
kera Jacka Wierzby Mundka komen-
tującego dobieganie dzieci do mety 
przypominał atmosferę wielkich 
stadionów. Spikerka była mocną 
stroną tegorocznej imprezy.

Dla starszych zorganizowano 
biegi na dystansach półmaratonu 

(21 km) i 10 km, a także trasę nordic 
walking liczącą 9 km. Przewidziano 
klasyfi kację open, dodatkową dla 
pracowników Lasów Państwowych 
i NW.

Start tradycyjnie nastąpił w okolicy 
parkingu leśnego w Miodarach w 
gminie Dobroszyce.

Na zwycięzców czekało wiele 
nagród rzeczowych.

Organizatorem było stowarzysze-
nie sportowe Cała Oleśnica Biega. 
Otrzymało ono fi nansowe wsparcia 
miasta Oleśnica.

Bieg zabezpieczały Służby Ra-
townicze z Oleśnicy z prezesem 
Tomaszem Krawczakiem.

WYNIKI
panowie
1. Krzysztof Włodarczyk Jelcz  40:29
2. Marcin Wielgus Wołów  40:55 
3. Przemek Olkowski Oleśnica  41:05
4. Robert Pontus Oleśnica  41:12 
5. Emil Sudolski Oleśnica  41:21 

panie
1. Alicja Sidor Jelcz  44:31 
2. Ewa Zapart-Czasławska Złotoryja  50:20
3. Magdalena Książkiewicz Oleśnica  51:15
4. Aleksandra Lubczyńska Syców  53:52
5. Joanna Jurkowska Żmigród  54:00

(kad)

Półmaraton w lesie

Szybkim truchtem idą w las

Skrzaty biegały na maksa

Szczypiorniści SPR Oleśnica 
zrobili gościom wcześniejszy 
śmigus-dyngus.

Oleśnica  39 (19)
Komprachcice  15 (10) 

SPR Oleśnica: Łukasz Kumejko 6, Damian 
Papis 6, Damian Gołąb 5, Kacper Latko 
4, Jakub Dobrzaniecki 2, Krzysztof  Grela 
2, Jakub  Lisowski 2, Michał  Niczypor 2, 
Kewin Chmieliński 1, Jan Braciszewicz, 
Bartosz Jaśkiewicz, Miłosz Jurkiewicz, 
Rafał Kowalski, Michał Letki, Daniel Piłat, 
Aleksander Szafranek. 

Następny mecz: Oleśnica - Opole II, 13 
kwietnia, godz. 18 

Tak grali inni
Włoszakowice - WKS Śląsk  33:22 (18:14)
Oława II - Świebodzice  35:33 (14:16)
Strzałkowo - Środa Wlkp.  39:33 (14:13)
Gniezno - Poznań II  29:29 (15:15) k. 3:4
Opole II - Zielona Góra  37:28 (19:14)

TABELA
  1. Poznań II  21  56  +197
  2. Opole II  21  55  +119
  3. Włoszakowice  21  48  +96
  4. Oleśnica  21  39  +46
  5. Strzałkowo  21  36  +9
  6. Komprachcice  21  32  -16
  7. Śląsk  21  24  -25
  8. Świebodzice  21  20  -59
  9. Oława II  21  20  -107
10. Gniezno  21  19  -57
11. Zielona Góra  21  15  -118
12. Środa Wlkp.  21  14  -85

Zlali Komprachcice
Piłka ręczna

Lider zremisował i międzybo-
rzanie zbliżyli się do Mirkowa po 
pewnej wygranej z Wierzbicami.

Międzybórz  4 (3)
Wierzbice  1 (1)

ZENIT: Mateusz Świątek - Marcin Toma-
szewski (60. Łukasz Staroń), Piotr Kotwa 
(80. Jakub Dziedzic), Kacper Korcik, 
Szymon Rusiecki (60. Michał Mazurek), 
Filip Szczypkowski (75. Łukasz Galik), 
Bartłomiej Kruszyński, Mateusz Jendryca, 
Jan Goszczyński, Igor Makarow, Wiktor 
Makarow (75. Mikołaj Gretkiewicz). 

Bramki: 1:0 Filip Szczypkowski 14, 1:1 
Alefe Lima Santos 19, 2:1 Bartłomiej Kru-
szyński 28, 3:1 Mateusz Jendryca 37, 4:1 
Mateusz Jendryca 75

Następny mecz: Trzebnica - Międzybórz  
12 kwietnia, godz. 15

Tak grali inni
Marszowice - Jaszowice   1-2
Skokowa - Jelcz   3-1
Lutynia - Wołów   1-6
Solna - Mirków   0-0
Wratislavia -  Kuźniczysko  0-1
Bielany - Brzeg Dolny   3-1
Pawłowice - Trzebnica   0-3

TABELA
  1. Mirków  20  46  60-21
  2. Międzybórz  20  43  53-27
  3. Marszowice  19  41  50-22
  4. Bielany  20  37  54-28
  5. Trzebnica  19  33  47-32
  6. Wierzbice  20  32  46-50
  7. Lutynia  20  30  41-43
  8. Pawłowice  20  29  29-27
  9. Wołów  20  28  44-41
10. Skokowa  20  25  45-64
11. Jaszowice  20  20  27-53
12. Wratislavia  20  19  31-41
13. Brzeg Dolny  20  18  36-43
14. Solna  20  18  25-36
15. Kuźniczysko  20  17  35-60
16. Jelcz  20    8  27-62

Piłka nożna - klasa okręgowa

Zenit goni

Arek Żyszkiewicz z Torpedy 
Oleśnica został najszybszym 
pływakiem Mistrzostw Ostrze-
szowa. 

W Mistrzostwach Ostrzeszowa 
w pływaniu UKP Torpeda Oleśni-
ca zdobyła 19 medali: 9 złotych, 5 
srebrnych, 5 brązowych. 

Arek Żyszkiewicz, tak jak wcze-
śniej jego kolega klubowy Wojciech 
Okoń w Kępnie, w Ostrzeszowie 
we wspaniałym stylu wygrał wy-
ścig australijski (tak jak przed ro-
kiem) i został najszybszym pły-
wakiem całej imprezy. Poza tym 
zdobył 3 medale: złoty, srebrny i 
brązowy. Medale zdobywali też: 

Sergij Pigulevskyi - 2 złote, srebrny; 
Daniel Puchała - 2 złote, brązowy; 
Bruno Kanikuła - 2 złote; Marce-
lina Wajerowska - złoty, srebrny, 
brązowy; Antek Kłys - złoty, Igor 
Borowski - 2 srebrne; Jagoda Izydo-
rczyk - brązowy; Oskar Olkowski 
- brązowy.

(wp)

Marka Arka

GRUPA III
Sokołowice - Godzieszowa  0-1 
Borowa - AP Oleśnica   1-3 
Pruszowice - Syców  4-3 
Pasikurowice - Boguszyce Os. 2-2 
Stradomia - Dobrzeń   1-0 
Szczodrów - Grabowno Wielki  3-1

TABELA
  1. AP Oleśnica  13  36  63-11
  2. Stradomia  13  28  33-22
  3. Grabowno Wielkie  13  25  36-26
  4. Boguszyce Os.  13  24  31-22
  5. Szczodrów  13  24  42-28
  6. Syców  13  18  40-32
  7. Borowa  13  17  33-35
  8. Pruszowice  13  16  33-38
  9. Dobrzeń  13  15  16-33
10. Godzieszowa  13  10  20-52
11. Pasikurowice  13    8  31-47
12. Sokołowice  13    6  18-50

GRUPA IV
Mirków II - Dębina   8-0
Wójcice - Różanka   1-4
Miłocice -  Kątna   2-4
Zbytowa - Solniki Małe   1-1
Dziadowa Kłoda -  Kopalina  3-2 
Nadolice - Krzeczyn   1-0
Wilczyce - Śliwice   8-2

TABELA
  1. Zbytowa  17  44  69-16
  2. Wrocław  17  41  57-29
  3. Wilczyce  17  39  65-32
  4. Dziadowa Kłoda  17  37  49-42
  5. Wójcice  17  31  55-33
  6. Mirków II  17  28  51-32
  7. Solniki Małe  17  27  47-39
  8. Nadolice  17  24  51-57
  9. Krzeczyn  17  19  49-54
10. Śliwice  17  15  44-51
11. Kopalina  17  15  41-59
12. Dębina  17  14  31-61
13. Kątna  17  10  29-66
14. Miłocice  17    3  22-89

Piłka nożna - klasa B

Zazgrzytało w Goszczu, kiedy 
w 93. min sędzia podyktował 
jedenastkę dla gości. Podział 
punktów Pogoń uznała za spra-
wiedliwy. Wiwa ocenia, że karny 
był „z kapelusza”...

Goszcz  2 (1)
Oleśnica  2 (1)
WIWA: Mateusz Kierzek - Adrian Dąbrow-
ski (65. Tomasz Witiw), Dawid Wołkowski, 
Jakub Wlazło, Michał Lotka (83. Dariusz 
Rusiecki Ż), Dawid Fajkowski Ż, Patryk 
Wojciechowski, Jakub Wojciechowski Ż, 
Maksymilian Obiegło (12. Mateusz Seniów 
Ż), Marcin Sobiński Ż, Kacper Rydzyński 
(65. Bartosz Wdowski).
POGOŃ: Adrian Lipiec - Tomasz Karga 
Ż, Adrian Miodek Ż, Natan Świerczyński, 
Jakub Warzecha (46. Sebastian Rachwał), 
Jakub Lipiński, Szymon Deszcz Ż, Leonard 
Cygan (75. Sebastian Kucharski), Dawid 
Rzepka (83. Jakub Kędzierski), Kacper Li-
piec, Maciej Gorczyca (75. Michał Płonka).
Bramki:  1:0 Jakub Wojciechowski 8, Artur 
Miodek 32, 2:1 Marcin Sobiński 70, 2:2 
Sebastian Kucharski 93, karny

Następny mecz: Gręboszyce - Oleśnica, 
12 kwietnia, godz. 16

WYNIKI
Bukowinka - Gręboszyce   2-1 
Chrząstawa - Wratislavia II  2-0
Wojnowice - Węgrów   2-2
Miłoszyce - Długołęka   1-1 
Kiełczów - Dobroszyce   0-2 
Bierutów - Międzybórz II   3-0 (wo)
Łozina - Twardogóra   3-0

TABELA
  1. Oleśnica  20  50  94-22
  2. Łozina  20  49  69-22
  3. Goszcz  20  46  67-21
  4. Chrząstawa  20  44  68-33
  5. Dobroszyce  20  37  43-32
  6. Kiełczów  20  34  48-40
  7. Wojnowice  20  30  47-52
  8. Gręboszyce  20  29  36-46
  9. Bierutów  20  28  44-31
10. Twardogóra  20  26  32-40
11. Długołęka  20  23  38-49
12. Bukowinka  20  21  33-55
13. Węgrów  20  16  35-65
14. Miłoszyce  20  14  24-51
15. Wratislavia II  20  11  27-65
16. Międzybórz II  20    1  13-94

Derby gorące
Piłka nożna - klasa A

Pływacy Torpedy przywieźli 19 medali z Ostrzeszowa

CODZIENNIE NOWE INFORMACJE

Udany start we wrocławskiej Li-
dze Młodych Talentów.

Trzy zwycięstwa orlików Pogoni 
Oleśnica (trener Piotr Kozieł) na starcie 
Ligi Młodych Talentów.

Pogoń pokonała Ślęzę Kwarciak 3:0, 
Wrocław Academy FC 6:1 i Sporting 
Wrocław A 7:1. Pogoń grała w składzie 
W. Skowron, Adamczyk, Napieraj, Le-
śniak, Kowalczyk, Banaś, A. Skowron 
A., Malina, Gierlitz , Józefczyk, Pioru-
nek, Rzepka.

Talenty z Pogoni

Fo
t. 

K
rz

ys
zt

of
 D

zi
ed

zi
c

Fo
t. 

K
rz

ys
zt

of
 D

zi
ed

zi
c



15w w w . o l e s n i c a 2 4 . c o m8-14 kwietnia 2025 Panorama Oleśnicka nr 14 PANORAMA OGŁOSZENIOWA

USŁUGI

 Prace ogólnobudowlane, 
malowanie mieszkań, pra-
ce ogrodnicze, różnego 
rodzaju naprawy. Tel. 536-
721-755.

 Remonty mieszkań, do-
mów, malowanie, gładzie, 
panele, regipsy. Tel. 603-
795-542.

 Awaryjne otwieranie sa-
mochodów i mieszkań. Tel. 
601-76-12-82.

SPRZEDAM
 Sprzedam kolekcję za-

bytkowych lamp i zegarów 
oraz wyposażenie sklepu 
z kominkami. Tel. 602-653-
740.

 Sprzedam komplet zimo-
wych kół do volkswagena 
kaddy, mało używane. Tel. 
602-653-740. 

 Sprzedam nowe elemen-
ty wkładów kominowych, 
tanio. Tel. 602-653-740. 

KUPIĘ
 Kupię tanio używaną 

pralkę na chodzie. Tel. 530-
034-870. 

MIESZKANIA
 Do wynajęcia trzypo-

kojowe z wyposażeniem, 
Oleśnica ul. 3 Maja. Tel. 
886-428-324.

 Do wynajęcia kawalerka w 
Oleśnicy, 1.000 zł + liczniki. 
Tel. 609-840-837. 

DZIAŁKI BUDOWLANE
 Sprzedam działki bu-

dowlane, ładnie położone  
przy lesie w Nowicy k. Do-
broszyc, 120 zł/m2. Tel. 665-
961-864.

LOKALE
 Sprzedam lub wynajmę 

pawilon handlowy przy ul. 
Reja 15 w Oleśnicy o pow. 
24 m2 użytkowej, woda, w.c., 
ogrzewanie własne, klima-
tyzacja, monitoring, dobra 
lokalizacja przy przystanku. 
Tel. 500-035-609.

ROLNICZE
 Kupię ciągniki, przyczepy 

i maszyny rolnicze. Tel. 535-
135-507.

 Sprzedam gęsi duże. Tel. 
781-605-712. 

 Kupię ziemię obojętnej 
klasy, gotówka od ręki. Tel. 
506-236-205.

 Sprzedam, wydzierżawię 
działkę ogrodową. Tel. 603-
755-532. 

 Sprzedam siewnik do 
kukurydzy, stan bardzo 
dobry, cena 8 tys. zł. Tel. 
665-961-864.

 Sprzedam ciągnik Ursus 
C-330; pług dwuskibowy i 
sadzarkę do ziemniaków. Tel. 
517-305-961.

LEKARSKIE 
 KATARZYNA HORNUNG 

- lekarz chorób wewnętrz-
nych, specjalista reumatolog 
przyjmuje w poniedziałki i 
czwartki od 16 do 18 przy 
ulicy Wschodniej 7. Tel. 314-
43-53.

 Psycholog Oleśnica, 
tel. 661 522 929 / www.
metanoja.net

CODZIENNIE NOWE INFORMACJE

KARDIOLOG
Wioletta Braciszewicz

przyjmuje 
w poniedziałki 

od godz. 12  
i środy od godz. 15 
przy ul. Paderewskiego 7H

Rejestracja codziennie 9 do 11
Tel. 071-314-47-01, 0-603-740-985 

NFZ, LUXMED MEDICOVER- 
bezpłatnie oraz wizyty prywatne

Dermatolog bez kolejki 
C.M. Hipokrates. Oleśnica, ul. Wrocławska 41. 

Tel. 71-398-33-23, 511-459-089.
hipokrates-olesnica.pl

BHP-Center

- uprawnienia
  SEP, 
  palaczy CO
- szkolenia 
  bhp
- kursy 
  operatorów 
  wózków 
  widłowych

Tel. 507-823-846

Ukazuje się od 29 marca 1990 r. II nagroda w III Kon-
kursie dla Prasy Lokalnej 1994, Nagroda Miasta Oleśnicy 
1998, nagroda w IV Konkursie dla Prasy Lokalnej 1998, 
III nagroda w V Konkursie dla Prasy Lokalnej 2000. Wy-

dawca: „OLPRESS”. Adres redakcji: „Panorama Oleśnicka”, ul. Młynarska 4 
B, 56-400 Oleśnica. Tel./fax  71 314-94-28, e-mail: panorama@dyskietka.pl, 
panoramaolesnicka@poczta.onet.pl, www.olesnica24.com. Redaguje kolegium: 
Krzysztof Dziedzic (redaktor naczelny), Andrzej Furmanek (redaktor techniczny), 
Grzegorz Huk, Roman Rybak oraz zespół. Redakcja nie odpowiada za treść 
ogłoszeń, reklam i nie zwraca materiałów nie zamówionych, zastrzega sobie 
prawo skracania i adiustacji tekstów, opracowań redakcyjnych oraz zmiany 
tytułów. Publikowane listy i stanowiska nie muszą być zgodne z poglądami 
redakcji. Druk: Drukarnia Agora Warszawa. Nakład: 3.000 egz.

Ogłoszenia przyjmuje Biuro Ogłoszeń w Oleśnicy, ul. Młynarska 4B. 
Czynne od poniedziałku do piątku w godz. 9-14.

UROLOGIA

www.urologolesnica.pl

LEK. MED. TOMASZ PISKOZUB
OLEŚNICA, ul. Rzepakowa 25

WTOREK: 16:00 - 18:30              REJESTRACJA
ŚRODA: 16:00 - 18:30                   500 22 28 28
SOBOTA: 10:00 - 12:30                 71 75 75 210

WESELA , 18-TKI
komunie, przyjęcia, 

noclegi
Kryształowy Dwór
Tel. 602-459-919.

Oleśnica, ul. Łąkowa 2 
Tel. 693-395-448

Oleśnica, ul. Łąkowa 2 

WYMIANA OPON
NA LETNIE

Na materiałach 
i artykułach własnych 

oraz powierzonych

Personalizowane prezenty na każdą okazję

    - papier

    - skóra

    - guma

    - drewno

    - długopisy

    - aluminium anodowe

    - szkło

    - pleksi

    - laminaty grawerskie

    - oraz wiele innych
W związku 

z rozprzestrzenianiem

00do godz. 12  obsługujemy wyłącznie 
osoby powyżej 65 roku życia.  

się Koronawirusa

Sklep Papierniczy

ul. Daszyńskiego 5F

 ul. 3 Maja 16
0000czynny od 9  do 17

0000czynny od 10  do 17

www.am-fol.pl

USŁUGI 
REKLAMOWE am_fol@wp.pl

laser@am-fol.pl

am_fol@wp.pl
laser@am-fol.pl

Grawerowanie 
i cięcie laserem CO2

W związku 
z rozprzestrzenianiem

się Koronawirusa
czynny jest tylko jeden sklep

„OLA” przy ul. 3 Maja 16
0000Zapraszamy od 9  do 15

www.am-fol.pl

USŁUGI 
REKLAMOWE am_fol@wp.pl

laser@am-fol.pl

Grawerowanie 
i cięcie laserem CO2

UROLOG
lek. Stanisław Pawlak, 

konsultacje, USG we wtorki 
i czwartki od godz. 17. 

Centrum Medyczne 
Daszyńskiego, Oleśnica, ul. 

Daszyńskiego 2A, 
tel. 530-719-364, 

603-953-465

Oleśnica, 
ul. 3 Maja 

22/II

Przyjęcia pożegnalne

STYPY
Tel. 602-459-919.

ANWIL OKNA

www.anwilokna.pl

rok założenia
1993

509 081 520
e-mail: anwilokna@poczta.onet.pl

Oleśnica, ul. Sinapiusa 12, tel./fax 71/314 40 50

Bardzo skuteczne, 
profesjonalne 
czyszczenie 

dywanów i kanap. 
Tel. 789-588-802. 

GAZY 
TECHNICZNE
SKUP
ZŁOMU
KONTENERY
NA GRUZ

wakacyjny intensywny kurs 
języka hiszpańskiego

termin 
            04-08 sierpień          

  wiek od 13 lat 

w godzinach 9:00-16:00
Ul. mickiewicza 4b

w programie
nauka słówek i zwrotów

warsztaty z pisania tekstów
ćwiczenia gramatyczne i słuchowe

kino i muzyka hiszpańska
II śniadanie, obiad - drugie danie, podwieczorek

820 zł/os.

tel. 504-955-716
kontakt@granespana.pl

GRAN ESPAÑA
w

II

SKLEP MICHAŁEK

Oleśnica, ul. 3 Maja 22         Tel. 785-530-040
www.mega-wyprawka.com.pl; www.sklepmichalek.pl

www.facebook.com/sklepmichalek

 UBRANIA  ZABAWKI
 WÓZKI DZIECIĘCE



16 w w w . o l e s n i c a 2 4 . c o m 8-14 kwietnia 2025Panorama Oleśnicka nr 14REKLAMA W PANORAMIE

OPTYK 

www.olesnica-optyk.pl

PIĄTEK BADANIE GRATIS*

Oleśnica, ul. Okrężna 1-2, tel. 71 398 21 21
Zapraszamy: pon. - pt. 10-18, sob. 10-13

*przy zakupie okularów

PARA DO PARY! 

LUX SFERA

Kup parę soczewek progresywnych,
a drugą parę kupisz  z rabatem 70%

Partner 
Oleśnica, ul. Rzemieślnicza 11 a

Zapraszamy w godzinach:  pn - pt 8-18, sobota 8-14, 
tel: 71 398-59-51;  Biuro: biuro@automixsc.pl

PROFESJONALNIE CZYŚCIMY 
KATALIZATORY I FILTRY DPF

OGŁOSZENIE
Zarząd PPU ,,POM” w Miliczu Sp. z o.o. z siedzibą w Sławoszowicach 
ul. 3-go Maja 12 składa podmiotom gospodarczym ofertę do współ-
pracy o podobnym profi lu działalności lub zainteresowanym ofertę 
nabycia zorganizowanego przedsiębiorstwa.
• Wartość rynkowa działek oraz zabudowań wynosi 7.825.900
• Wartość rynkowa środków trwałych wynosi 950.000
• Teren zabudowany 3,3272ha 
• Wielkość powierzchni hal i budynków 6160m2

W ofercie należy podać proponowaną cenę zakupu, pełna nazwę skła-
dającego ofertę, informację o dalszym prowadzeniu przedsiębiorstwa, 
sposób przejęcia pracowników.
Oferty należy składać w sekretariacie PPU-POM do dnia 10.04.2025r do 
godz. 12:00. 
Informacji udziela Zarząd Spółki tel. 502-435-123 lub 71-38-40-142
e-mail: sekretariat@pom-milicz.com
www.pom-milicz.com

Wyboru dokonają władze Spółki Zarząd i Rada Nadzorcza

WYCIĄG Z OGŁOSZENIA O PRZETARGU
Burmistrz Miasta Oleśnicy 

ul. Rynek 1, 56-400 Oleśnica, ogłasza:
III-przetarg ustny nieograniczony na sprzedaż następującej nieruchomości położonej w Oleśnicy

Adres nieru-
chomości: 
Oleśnica

Numer 
działki

Arkusz 
Mapy

Powierzch-
nia działki 

w m2
KW Nr

Cena wywoław-
cza nierucho-

mości w zł.

Wadium 
w zł.

ul. Grecka, 
obręb Lucień 310 94 700 WR1E/00028070/7 245.000 24.500

Cena sprzedaży gruntu, osiągnięta w przetargu podlega opodatkowaniu stawką VAT w wysokości 23%, zgodnie 
z art. 5 ust. 1 pkt 1 w związku z art. 2 pkt 6 oraz zgodnie z art. 41 ust. 1 w związku z art. 146a pkt 1 ustawy z dnia 
11.03.2004r. o podatku od towarów i usług (t.j. Dz. U. z 2024r., poz. 361, z późn. zm.).

Przeznaczenie nieruchomości w planie miejscowym i sposób jej zagospodarowania: zgodnie z miejscowym 
planem zagospodarowania przestrzennego dla obszaru położonego pomiędzy ul. Polną, Wikliniarską, Ludwi-
kowską i Stawową w Oleśnicy, uchwalonym przez Radę Miasta Oleśnicy uchwałą nr XXXIV/270/2013 z dnia 27 
czerwca 2013 r., ogłoszoną w Dzienniku Urzędowym Województwa Dolnośląskiego poz. 4314 z dnia 12 lipca 
2013r., nieruchomość przeznaczona jest pod zabudowę mieszkaniową jednorodzinną (w/w działka znajduje się 
w jednostce strukturalnej o symbolu: 18.MN).

Działka gruntowa nr 310 AM 94 znajduje się w strefi e ochrony konserwatorskiej dla zabytków archeologicznych.

Przetarg na wyżej wymienione nieruchomości, odbędzie się dnia 21 maja 2025 r. o godz. 11:30 (w Sali Obrad - 
pokój nr 37 na II piętrze w części ratuszowej Urzędu Miasta Oleśnicy).
Najpóźniej do dnia 15 maja 2025r. na rachunek bankowy Gminy Miasta Oleśnicy nr 18 9584 0008 2001 0000 
0055 0004 w Banku Spółdzielczym w Oleśnicy należy wpłacić wadium w pieniądzu.

Ogłoszenie o przetargu wywieszono na tablicy ogłoszeń Urzędu Miasta Oleśnicy Rynek-Ratusz, oraz opubliko-
wano na stronach internetowych http://www.olesnica.pl (w zakładce Aktualności) i http://idumolesnica.bip.gov.pl 
(Menu użytkownika – Nieruchomości: Sprzedaż - Kupno).

Szczegółowe informacje dotyczące przetargu można uzyskać w Wydziale Geodezji, Gospodarki Gruntami, Rol-
nictwa i Ochrony Środowiska Urzędu Miasta Oleśnicy (pok. 103, I p.) lub telefonicznie pod nr (071) 798-21-54 w 
godz. od 8:00 do 16:00.

OGŁOSZENIE
Na podstawie art. 35 ust. 1 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. o go-
spodarce nieruchomościami – (t.j. Dz. U. z 2024r. poz. 1145, z późn. 
zm.) Burmistrz Miasta Oleśnicy informuje, że na tablicy ogłoszeń 
Urzędu Miasta Oleśnicy zostały wywieszone wykazy nieruchomości 
przeznaczonych do:

1. dzierżawy w drodze bezprzetargowej (część działki nr 2/76 AM 11 przy 
ul. Wojska Polskiego 55, przeznaczone pod wiatę wraz z montażem paneli 
fotowoltaicznych) – wykaz 4/2025,
2. sprzedaży w drodze bezprzetargowej (lokal mieszkalny w budynku przy 
ul. Kościelnej 10 w Oleśnicy na rzecz najemcy) - wykaz nr 9/2025.

OGŁOSZENIE
Spółdzielnia Mieszkaniowa „Zacisze” w Oleśnicy

ogłasza przetarg nieograniczony ofertowy na:
1 Wykonanie remontu tarasu wejściowego do budynku mieszkal-
nego wielorodzinnego przy ul. Lotniczej 1-5 w Oleśnicy.
Sposób przygotowania ofert:
1. Szczegółowy opis zamówienia i sposób przygotowania ofert znajduje się w spe-
cyfi kacjach przetargowych dostępnych na stronie internetowej Spółdzielni od dnia 9 
kwietnia br.

2. Szczegółowy tryb przetargu określony jest w „Regulaminie przeprowadzania  prze-
targów na roboty, dostawy oraz usługi na rzecz Spółdzielni Mieszkaniowej „Zacisze” 
w Oleśnicy”.
3. Pisemne oferty na wyżej wymienione roboty należy składać w siedzibie Spółdzielni 
przy ul. Kochanowskiego 5; w pok. 103 do dnia 23 kwietnia 2025 r. do godz. 9.30. 
Otwarcie ofert nastąpi w dniu  23.04.2025 r. o godz. 10.00, w siedzibie SM „Zacisze”, 
w małej sali widowiskowej (I piętro), ul. Kochanowskiego 5 w Oleśnicy.
4. Bliższych informacji udziela Dział Techniczny, pok. 112, tel. 71 798 20 37-38. 
5. Obecność oferentów przy otwarciu ofert nie jest obowiązkowa.
6. Spółdzielnia zastrzega sobie prawo swobodnego wyboru oferenta oraz unieważ-
nienia przetargu bez podania przyczyn.

CODZIENNIE NOWE INFORMACJE
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